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ru, W KRAKOWIE 
==e i na prowincył 


PRZEDPŁATA WYNOSI: W Krakowie: z odnoszeniem miesięcznie K 4'80, 

mies, K 4'20, kwart. K 1220, półrocz. K 2840. roczałe K 44:80) 

mies. K 4'80, kwart. K 14—, półrocz. K 87:40, rocz, K 53—, w Królestwie Polskiem (Okupacya niemiecka) | za granicą mies. K 6— (M. 4—) 

półrocz. K 3250 (M. 210), rocz. K 64— AN. s, -= 
enn 


kwart, K 17: — (M. 11°50), 


pocztowych Austro-Węgier, Polski i Niemiec, we wszystkich agencyach d 
przekazami pocztowemi, przez Pocztową Kasę Oszszędności konto Mr 


Prosimy uprzejmie o adresowanie wszystkich listów detyezących przedpłaty | ogłoszeń do administracyi wydawnictwa. 


ÍO ME m CZE rr Of 
REDAKCYA I ADMINISTRACYA: „KRAKÓW, | 
f 4 4 — i 

Rap czet a lat KARE FP Navi nl. Szpitalna P (sprzedał mumerowa, przedpłata, ogłoszenia i korespondencya rozdzielonych). 


12 h., prowincył i w okup. anstr. 


Wydanie całodzienne 
20 h., w okup. niemieckiej 


Wydanie całodzienne na 


15 fen. 


K 14'—, półrocznie K 4740, rocznie K 53'—, (bez odnosz. 


kwartalnie | 
w Austro-Węgrzech | ziemiach przez Austryą okupowanych (z przesyłką poczt. 


Zamawiać „Głos Narode" można we wszystkich urzędach 
łab bezpośrednio w Administracyi. — Wpłaty można uskuteczniać 
23908), przez Bank Krajowy w Krakowis I w Administracyi Wydawnictwa. 


UL. ŚW. KRZYŻA 11.— DRUKARNIA UL. ŚW. TOMASZA 35. 
Nr 8344 — Listów niedostatecznie opłacenych nle przyjmuje się. — 


CENY OGŁOSZEN | 


Zwyczajne (za wiersz petit, lab jego miejsce; 


= układ tabeiaryczny » « 
Nadesłane 3.000 5 5 fw LZ 
Nekrologi > . b « . . BO" „ = 
Komunikaty (po kronice) s . « « p 2'— 
Paski (2 1 8 stronica) « > . s a w 20— 
4, Paski poprzeczne . . n 8— 


Załączniki, prospekty itp. dla prenu- 
meratorów miejsc. za 100egzempl. „ 1— 
dla prenum. zammiejsc. ,, = „n 2— 

Koresp. rozdzielonych 24 słów K 5, nastę- 

pne 10 słów K 1:50, powtórzenie od K 3. 


|dzie zawsze poparcie opinii, o ile stanow- 
czość swoją utrzymać potrafi. 

Mamy nadzieją, że utrzyma się na tej dro- 
dze, mimo nacisku, jaki wywierać Bię na 
nie pragnie odwiecznym systemem inspiro- 


Żądania. 


Poło Polskie przedstawiło wczoraj w lzbie 
posłów przez usta pos. Daszyńskiego swe 
postulaty. Streszczają się one w trzech pun- 


ogłasza światu, że Austrya w tej wojnie o- 
kazała się „państwem zdrowem | co naj- 
mniej równorzędnem s innem!". Zrozumie 
jednak dr. Beidler, iż oznaką zdrowia pań- 
stwa jest właśnie to, 
dania ludności. A jeśliby tego nie uwzglę- 


była w N. K. N., po ustąpieniu innych par- 
tyj zapowiedziała, że jeżeli N. K. N. się nie 


stało dostawione w należytej ilości. Owóż 
piszący niniejsze słowa miał możność przy 


zlikwiduje, wówczas będzie musiała go o- |Sposobności dostawy Biana przez jednego z 


puścić. 
Obecnie Liga kobiet, zawiązana przy N. 


fała dwie swoje przedstawicielki, należące 


ktach. Pierwszy to zaprowadzenie admini- 
stracyi cywilnej, w miejsce obecnej: wojsko- 
wej. Odbudowa kraju, a raczej przyspiosze- 
nie jej żółwiego kroku, znalazło się w pun- 
kcie drugim, wraz z ucywilizowaniam go- 
spodarki centra!, które odnoszą się do Gali- 
cyi w sposób aż nadto dobrze znany. Wre- 
szcie zapłata za Świadczenia wojenne — po 
trzech latach! — stanowi punkt trzeci, zaś 
wszystkie razem dają obraz umiarkowania 
z jakiem odnosi sie Galicya do systemu wo- 
bec niej stosowanego. 

Rzecz jasna, iż żądania te winny być speł- 
nione bez względu na to, ezy Koło znajduje 
cię w opozycyi do gabinetu, czy też go po- 
viera. Nie gabinet bowiem ma je spełniać 
ze swej dobrej woli, lecz państwo, które Ga- 
licya swą ruiną ocaliła — państwo, którego 
była przyczółkiem mostowym. Słusznie zaś 
stwierdził mowca Koła, że opozycya wzglę- 
dem dzisiejszego ministerstwa nie równa się 
opozycyi wzęlędem państwa, jak to by 
chcieli wmówić w opinię nazbyt energiczni 
Łeroldzi prasowi gabinetu, którzy sądzą, że 
w ten sposób Koło da się zastraszyć i „wpę- 
dzie batogiem do większości rządowej”, 

tis sa gdy dostanie jakąś drobnostkę na 
„agodzenie. Fymczasem wszystko, czego 
Koło żada, może być uważane eo najwyżej 
za minimum egzystencyi gospodarczo-ad- 
ministracyjnej i z tego stanowiska trzeba o- 
ceniać postulaty, jakie Galicya stawia. Zro- 


wanych artykułów i kuloarowych pogróżek, 
które w Izbie samej przybierają kształt na- 
tarczywszy, i dochodzą niemal do teratu, 
gdy podchwyci je fałszywie patetyczna lo-| 
jalność radykałów niemieckich. Trzeba przy- 
znać, że oddział szturmowy tej grupy ata- 
kował tak dzielnie, jak gdyby między p. 
Teuflem a Neunteuflem  szerego- 
wali się sami Z w eiteufle, Dre iteufle itd. 
aż do dziewięciu, —lecz efektu politycznego, 
wpływu na Koło Polskie to nie wywrze, acz- 


kolwiek przypomina najpiękniejsze czasy 
/,piękła parlamentarnego z czasów ob- 


strukcyi. Z okrzyków, że wywody mowey 
Koła są „zamówione przez koalicyę*, wy- 
lciągnąć przyjdzie, co najwyżej, wniosek | 
proforointerno, aby nie obwiniać się| 


i 


| : r : A , 
(w kraju o „koalicycnizm*, aby nie sta ać 


o siebie w Krakowie Lloyd Georgem i Rì- 
botem, bo w Wiedniu może spaść na Pola- 
ków rykoszet tego absurdu. Wówczas to, co! 
bywa w kraju wybrykiem zacietrzewienia 
partyj przeciw partyom, służy cudzej złej 
woli za docinek przeciw całej naszej repre- 
zentacyi. 

Niesumienność w walkach stronuiezych 
zwalezaliśmy zawsze. Niczego tak nie trze- 
ba. Polakom, jak pamięci, że ich sporów słu- 
cha ktoś trzeci. Jeśli z tem partyo liczyć się 
nie będą, wówczas znów trzeba będzie no- 
wtarzać, że Galicya nie prowadzi polityki 
antypaństwowej, że rezolucye z Ż5 maja na- 


zmaleć: to powinien każdy, nawet radykał, leży rozumieć tak, jak były uchwalane i jak 


niemiecki, chociaż tej karłowatej odmianie 
wszechniemczyzny nikt nie stawia przesa- 
dnych wymi 79 da horyzontu i zdolno- 
ści oryentacyjiie, 

Stanowisko Koła jest więc jasne, a SŁOSU- 
nek jego do rządu zależeć będzie od zrozu- 
mienia, jakie gabinet dra Seidlera okaże dla 
największego I najciężej wojną dotkniętego 
kmain koronnero. „Nie nie jest przesądzo- 


je przeczytać mógł każdy, kto miał oczy ku 
czytaniu — a i wówczas jeszeze, po tem £0- 
tnem powfórzeniu rzeczy  najoczywistszej, 


usłyszymy, iż Polacy wołają o pieniądze za winna otrzymać możność uwolnienia legio- 


bo tak im dyktuje nistów. i 
| Szezypiomie. 


świadczenia wojenne, 


koalicya! | 


wiał w Warszawie x pewnym politykiem, 


ć kszości dla bu-|do N. K. N. i „rozpoczyna likwidacyę spraw, 
dniał, to pojmie, iż brak wię | związanych z przynależnością do N. KL N.*, 


dżetu za oznakę zdrowia EPka: | jak brzmi komunikat. 

może. Mamy też otuolię, że postwaty %01] N, K. N. mógł rozwiązać się zawczasu I 
znajdą posłuch taki, jaki im się należy. Bo | wówozas zakończyłby żywot z godnością. 
jeśli kto nie może zrozumieć interesu cu- | Czemu obrał drogę inną — to jeden z mo- 
dźigowó powinien- Ae ai przynajmniej mentów psychologii galicyjskiej. Niestety. 


własny. à 


— ma 


l - Praktyczne zdobycze žargonu. 
Rzeczy polskie. | AK AR 2 powszech- 


Ę y +nei inie, nie jest w państwie austryackiem pra- 
O kompetencye Rady a a „ lwnie uznawany za jezyk, tylko za gwarę. | 
Korespondent „Nowej Reformy rozma | rzędowe spisy ludności, wymagające od 
ENIGU by watel: ania języka ojczyste- 
zbliżonym do kół konserwatywnych, który | go pa eni, (Uriela dN 
ae do zakresu Rady regencyjncj, sprache), wykluczają wrez żargon i zniewa- 
asty następujące: A „lają osohy wyznania mojżeszowego do ofi- 
f s Ae centpaine, AE p. > Ę mk % i R sn: dla celów staty- ! 
zapowicćć utworzenia majwyższyć. wz | tycznych któregokolwiek z języków, bę- | 
państwowych polskich, winny MAJOWE dących w użyciu w jednej z pięciu części! 
tak pokierować sprawami poli |zosęa, nie wyłaczając najbardziej egzoty-! 
tycznymi kraju, iżby Rada Regencyjna, cznych. Były wypadki, iż młodzież narodo- 
wyposażona w daleko idące atrybucye pań- ES w Galicyi pod presyą twardej | 
atwcye, mogła skupić wokół siebie naród |; oniaezności podawała się za Arabów, sal- 
cały 1 losami jego kierować samodzielnie. O wując przynajmniej przynależność rasową, 
ile przeciwnie utworzenie Rady Regencyjnej AO Śr key E a apontem 
nie spowoduje zmiany taktyki państw |-arca i przyznać się do autentycznej mowy 
centralnych wobec kraju i o ile Rada|yeznosrednieh praojców. Przy sposobności 
Regencyjna znajdzie się w położeniu mniej|ęakjch kolizyj uczuciowo-lingwistycznych 
więcoj takiem, jak Tymczasowa j rasa starozakonna próbowała już nawet 
Rada Sraru. to droga do porozumienia | Mówić o „ucisku“ językowym żydów w Au- 
między społee'«ń-tweri polskiem a państwa- strpi 
mi centralneeni zostanie zamknięta. Nie jest aw 
to cczywiśrie reżądanem dla ża nej ze stron Tymczasem—postponowany przez prawo- 
obu. Zdaniem tezo polityka, winna Mada Re. | dawców i nieuznawany urzędownie — żar- 
gatiu ypas w swu roga jak najprędzej“ = n a JK 
wszystkie ziej? ny zarządu kiajuw»go w we” = AR, opini Me eS 
takim zakresie, jakie się obecnie, w warnz- MDA kę SZAT Ra 
F okuparyi i saru wojenn:go, olagnąć p a E chidi yoben ataie Se pay 
ad? s al e 
Nakomeć oświadczył ów polityk, że Rada nowicie językiem urzędowania organów ma- 
„rdpulacyjnych w armii. Piszący te słowa 
ina własne oczy i przy świadkach zdrowych 
na umyśle stwierdził autentyczność tego zja- 
wiska, w mieście Tarnowie. 


internowanych w Benjaminowie i 


Pewtórzyliśmy te wywody, gdyż wskazu- | 


| wykrętasów żaden: Aryjczyk w 
t 


ks. proboszczów widzieć i trzymać w ręku 
nieprawdopodobny dokument urzędowy w 


iż spełnia słuszne ż4-|K, N., uchwaliła z niego wystąpić. Wyco- | postaci kwitu, wystawionego w żar- 


gonie żydowskim przez żołnie- 
rzą pełniącego służbę, kwitu, któ- 

drugi stużbę pełniący żołnierz austrya- 
chi odbierał w magazynie wojskowym do 
potwierdzającej wiadomości. Ten osobliwy 
kawałek papieru, zapisany od prawej ręki 
ku lewej, pismem, którego egzotycznych 
tem pań- 
stwie nie potrafiłby odczytać, wiózł polski 
chłop w Tarnowie z c. i k. „wagi mostowej“ 
do ce. k. magazynu jako dokument wojsko- 
wego urzędowania. 

Ten rewelacyjny objaw podnoszenia żar- 
gonu żydowskiego do godności urzędowe- 
go języka w amnii podajemy do wiadomości 
odnośnych władz, poza których plecami Ma- 
chabeusze tyłowi zachowują þię tak, jakby 
nosi mundury starozakonnego pułku o- 
chotniczego w Palestynie. 


w- 


Szarża kobiet. 


* _  (Koreeporndencyn „Głosu Narodu 


Kopechaga, 22 września 1917. 

Dla ilustracyi jak wygląda posiedzenie 
rady miejskiej w Rosyi, przytaczam za 
„Dziennikiem Kijowskim* sprawozdanie z 
ostatniego posiedzenia nowo obranej Rady 
miejskiej w Kijowie. 

Na długo przed rozpoczęciem posiedzenią 
westibul i wszystkie przylegające do sali 0- 
brad pokoje wypełnił tłum kobiet, żon re- 
zerwistów, gdyż na posiedzeniu miała być 
rozpatrywana sprawa wydania im zapomóg. 
Po długich pertraktacyach wstępnych, po- 
siedzenie otworzył prezes p. Ureling i obwie- 


ścił, iż będzie rozpatrywana sprawa za- 
pomóg. s "P rę” 
W referacie zarządu miejskiego zazna: 


czono, iż powiększone zapomogi pochłonęły 
poważną sumę 850.000 rb. czerpane z poży: 
czki tramwajowej w nadziei, iż rząd wyasy- 
gnuje niezbędne fundusze na ten cel. Nie- 
stety wiadomości urzędowe stwierdzają, iż 
rząd nie uznał za stosowne wypłacić tej su- 
my. Obecnie, wskutek wyczerpania poży- 
czki tramwajowej, zarząd miejski proponu- 


Dalecy jesteśmy od tego, aby znaczenić j ją raz jeszcze. o7? jakich czynniiów zależy Rzecz skonstatowana została przy Sposo- | je na pokrycie tych wydatków zastawić hub 
nastrejów politycznych nadawać żakostwom |i w jakim zakresie urzoczywistui się na te- | bności dostawy siana dla władz woisko-| sprzedać obligacye miejskie i wybrać komis 
parlamentarnym typu wiedeńskiego. Zwo-|T37 państwoweść polska. Po patoneje wrze- | Wych. Odbieranie tego skapezo w tym roku sye z udziałem przedstawicieli rady delega- 


|śniowym odzywały się czasem w Gnlieyi BUJ odukin naszych łąk przechodzi trzy fazz+ tów robotniczych, aby sprawdziła racyonal- 
waryacye na frazeolociczny temat:: „Teraz | U wstępu do miasta odbywa się ważenie ca- | ność wydatków zapomogowych. 
Polacy mają obowiązek... teraz od nich wy- | łego transportu brutto, t. j. wozu naładowa-| Radny Grigorowicz-Barski (kadet) oponu- 
łącznie... teraz na nich ciąży odpowiedzia!- | nego sianem, na t. zw. wadze mostowej |je przeciw lekokmyślnemu traktowaniu tej 
ność“... Polityk z Królestwa stawia rzecz na' (Brickenwage", jak zdaleka , głosi napis), |sprawy. Jeżeli komisya finansowa nie wy- 
gruncie właściwym. Zaś Galicya była zawsze Którą to czynność urzędową spełnia przv- |najdzie środków na pokrycie, powinny żo- 
służbistą. Czasem za bardzo. dzielony w tym celu umyślnie żołnierz. Po |ny rezerwistów dostać zapomogi w wysoko- 
: |zważeniu ładunku żołnierz wystawia kwit. ści zapomóg ziemskich, gdyż w przyszłym 
Okręt i szczury. |poczem wożniea z całym transportem, oraz | miesiącu wogóle nie będzie funduszów na 
D. 6 października ma odbyc się posiedże- | kwitem udaje się do magazynów wojsko- | ten cel. W czasie dyskusyi na ten temat ze- 
nie płenarne N. K. Ń., na którem będzie wych. gdzie odbywa stę odbiór siana, a NE kobiety wywołały hałasy, przerywa- 
traktowany wniosek o likwidacyę tego cia- stępnie wóz próżny wraca jeszcze raz na |jąc obradom. Wreszcie uchwalono wnioski 
ła. Mianowicie demokracya polska, która we-; „wage mostową* i zostaje zważonv jako magistratu, po których bolszewik Halperin 
spół z konserwatystami pozostała jeszeze: „tara” celem skontrolowania czy siano zo-ioświadczył, że komisyi, która będzie opra- 


pamti — a adezył mowca Koła. A tem | lenniey takiej zabawy składają ca najwy- 
sawe los prowizorynm budżetowego znaj- |żej dowód, jak parlamentaryzm pojmują i na 
dnje się w rękach rządu. Od niego talezy ieli poziom pragną go sprowadzić. Może 
obecnie, czy w Kole będą mogły znaleść o- | jest w tem myśl ukryta: myśl, że lepiej aby 
parcie usiłowania dra Śeidlera, aby głoso- | parlamentu nie było, jeżeli niema służyć za 
wanie w [zbie nie przyniosło mu klęski. Ale | narzędzie radykalizmowi niemieckiemu? Da- 
obecnie widzi już, jak się zdaje, prezydent: remnie jednak podójmują takie próby de- 
ministrów, że polityka małych  „odcze- |strukcyi. Rząd wie zapewne, co jest winien 
pnych zapadła w leje granatów, które po-|w tej chwili prestige'owi państwa na ze- 
sząrpały Galicyę. Zrywając z tą tradycyą,! wnątrz i rozumie, czem byłoby przerwanie 
postępuje Koło w myśl całego kraju i znaj- |prac Izby posłów w chwili, gdy hr. Czernin 


każdego prawego Krakowianina. Składały 
Bię na to dwa czynniki: najpierw stare, ata- 
wistyczne przywiązanie do Rynku, z któ- 
rego widać było bramy miasta, i skutkiem 
enie pojęcia Krakowa z Ryn- 

e — 


cie hierarchicz: skrystalizowan d 
mencie nłowymawiany m, U 


Rynek czy nie Rynek? 


Dzisiaj Rada m. Krakowa rozstrzygnie, 
eny poumik Kościuszki stanie na Rynku. 

-grydent jej rzecze: „Kto jest za Ryo- 
siem, zechce rękę podnieść”; 2 ie 
i sprawą będzie załatwion:. Zwycięski R 
bóz przyjmie wynik głosowania oklaskiem; c Wi Krakowianina: „Więc ko- 
przeciwnicy pokonani — pomrukiem nie- |Ę 4, src: j AT pa naszym Rynku? 
chętnym, a tak trwałem, jak sam pomnik. j 1854 Em na to i Mickiewicz i Kościuszko 
Qzyż doprawdy w sprawie tak prostej po- | 2a mały! M 
rozumienie niemożliwe? i |  Zacietrzewienie bywało (i jest) tak wiel- 

Mam wrażenie, że właśnie w ostatnich |kie, że wiorzyć nie chciano zapewnieniom 
czasach wystapiono w tym sporze z argu- artystów, iż ich pobudką jest również przy- 
mentem tak rzeczowym i poważnym» iż z | wiązanie do tego Rynku, Krakowa chluby, 
niego wypłynąćhy winna zgoda powaśnio- |i że dlatego właśnie nie chcą, by go szne- 
nych. Powiedziano mianowicie: Pomnik na |cono czy tramwajem, czy pomnikami nie- 


wynikające stąd poczu-: 
lecz tkwiącym | 


pomnikiem wyraz — wszyscy, kulturalni, 
p „niekulturalni* mamy głos jednako- 
wy. Gdy jednak chodzi o to, jaki znak wi- 


wiernem, by na wieki do sere ludzkich i 
wyobraźni przemawiał, a nie był ich zwich- 
nięciem i wypaczeniem, wtedy winniśmy 
zwracać się do ludzi, których takie zogni- 
skdwanie uczuć jest zawodem, potrzebą 
duszy i powołaniem świętem: do artystów! 
— wszak nie na czemś imuem, tylko na 
tem, schodzi im życie całe w ciężkim mozo- 
le i męce. Przecież we wszystkich innych 


Be: WR 


Chyba nie. A po stokroć — „niel“, jeśli |serca i charakteru bez skazy, co nie tylko 


rza ce chodzi o upamiętnienie wiel- | honor rycerski ocalił i upadek nasz 


chwałą 


kiej i uroczystej chwili, czy Naczelnik na | opromienił, ale £ w przyszłość rzucił stru- 
domy będzie tych naszych uczuć oddaniem | Rynku krakowskim przysięgał Bo teraz gę światła jasną. Co dziać się musiało w 


af o dwa zagadnienia odrębne: 


L. Jak godnie upamietnić tę wielką w. dał? 


|naszych dziejach chwiłe? 

| 2. Gdzie umieścić pomnik 
stojący w strażnicy pożarnej? 
Otóż jedno wydaje mi 
RE; iż obvdwn tych 


się 


tem wielkiem sercu, gdy przysięgę skła- 
jak on wspominać musiał te chwilę 


ipóniej. na obczyźnie? 


już gotowy,! Czyż w młejseu tej przysięgi wznieść 


many pomnik Kościuszki, dziarsko potrzą- 


jasnem sającego czapką, który w tem właśnie 
zagadnień miejscu! 


zdawałby się wołać powro- 


jednym tym ponnikiem rozwiazać nie tem z Racławic: „A co? Przysiągłem 1 już 


możemy. (Gotowy pomnik 


sprawach, czy prawniczych, czy drogo-lściuszki 


stanąć może pa A 


K oœ |dotrzymałem! Bywajcie zresztą zdrowi i 


trzymajcie się ciepło!“ 


wych i kanałowych, udajemy się zawsze do 
„specyalistów*; czyż właśnie w tej jednej 
najtrudniejszej nietylko do  obmyślenia, 
lecz , do odezucia, pomiatać mamy ich zda- 
niem 


dzie » wyjątkiem miejsca, u- 
święconego 
przysięgi naszego 
Nie uwłacza to rzeźbiarzowi, który . pojął 


Rynku winien być upamiętnieniem 
Przysięgi Kościuszki. 

„ Spór o Rynek jest iuż dawny, rozpoczął 
się o pomnik Mickiewicza, a wznawiał przy 
każdej sposobności, I zwolennicy Rynku 
byli w nim zawsze zwycięscy. Nie poma- 
gały przestrogi i upomnienia artystów i 
Towarzystw kulturalnych; ri 


właściwymi; że nie pomagały zaklecia, iż 
nie dlatego nie chcą Mickiewicza i Kościu- 
szki na Rynku. iżby to miał hyć dla rój 
jiona zbyt wielki, lecz. wrecz pizeciwnie, | 
|uważają to za uczczenie ich niedostatecz- | 


ło: „Gdzie ma stanąć pomnik „Miekiewi- kających „obowiązku“: służy też czasemjbędzie sprawiał wrażenia wielbionaso bo- |rzeczy nie robi się na 
wywoływały jeza?“ — „Oczywiście na Rynku!" — „Do-jza trybunę dla mowców 


Czyż nie czujecie tej holeśnie fałszywej 


wspomnieniem |nuty tego pomnika w tem właśnie mici- 
bohatera. |scu?! 


Wnoszę zatem: ów pomnik postaweje 


go i uzmysłowił w oderwaniu od tej chwili, | gdziekolwiek, byle nie na miejscu uświc?o- 


Nie zachęcają nas chyba do tego doświa-|ani się domyślając, że będziemy chcieli go|nem wspomnieniem przysięgi (skoro odno- 


dczenia dotychczasowe. Stoi Mickiewicz na!do niej przyłatać. Mniejsza już o względy|wiciel Wawelu zapewnia nas 


że ma dlań 


GR ny 


Rynku. Leez czy odpowiada swemu prze-lestetyczne. że (zdaniem znawcówy pomnik | miejsce właściwe, czemu mu nie wierzyć?) 
eY 


znaczeniu i naszym uczuciem? Służy, co Rynek zeszpeci, 


ludowych. Ale czy jhatera. ale jakiegoś spiżowego laj-konika. 


tyłko nierhęć i rozdrażnienie takie, iż śla-|kąd chcecie linii tramwajowej?" — „Juś- widzieliśmy kogośbaądź. stoiacego przedjAle nie trzeba nawet być artystą, hy zro- 


uem sankiulotów w chlubę przemie- 
- niając przezwisko, Zwolennicy Rynku z butą 
zwią się dziś sami „niekulturalnymi* ną- 
przekór. Nio zaś dziwnego, że przeciwificy 
przekonać nie mogli większości: okrzyk 
„na Rynek!“ nie bywał wynikiem rozumo- 
wania, jeno raczej opierał się na instynkcie 


ciż na Rynck!* — zawsze odpowładał vox|nim w niemej zadumie, i w cichem skupie- |zumieć, iż ten pomnik w miejscn przysięgi 

populi zgodnie. I stoi Mickiewicz „Wa |jnłu wpatrującego się w twarz wieszcza, co, Kościuszki byłby nie tylko niewłaściwo- 

Rynku i wozy tramwajowe pełzają po nim, | „czuł ł cierpiał za miliony?“ Jeżeli był kie- ścią, lecz obniżeniem nastroju, który wspo- 

jak karakony po bawialni. p taki, to chyba tramwaj go przejechał! |mnienie tej przysięgi w każdym Polaku 
A jednak to taka rzecz prosta. Gdy cho-|( ł 

dzi o pytanie: kogo mamy uczeić pomni-|jest uczczeniem Mickiewicza należnem? |zwycjęski, To, na przełomie naszych dzie- 

kiem? lub też: jakiemu uczuciu mamy dać Czyż tak samo uczcić mamy Kościuszkę? jjów, mąż opatrznościowy, mąż wielkiego 


p UB | i a Rynek przytłumi po- Upamiętnienie zaś przysięgi wielkiego Nae 
jne, bo chybiaiące celu. Nie nie pomaga- prawda, za miejsce zborne służących, szu-|mnik; że na tem miejsen przestronnem nie | czelnika cy | 
| 


zostawcie przyszłości. Takich 
poczekaniu z okazyi 
rocznicy. I zwróćcie się o to do artystów: 
sztuks polska stoi, dzięki Rogu, dość wy- 
soko, by dla nnrzytomnienia potomnym o- 
wej chwili wielkiej znależć znak widomy 
godny. 0 Z. R 


Czy w takich warunkach stojący pomnik |wznieca. Kościuszko, ta nie byle jenera}! ` = == 


wowywała plan pozyskania źródeł aa > w dniu 18 m. =. zebrał gioa feyk ciej. | 
należy dać nakaz, aby kicrowala się zazzdą: ski Dr Janiszewski, który, wskazując na u- 
„durżuazyo — otwieraj kieszenie“! | chwały Towarzystwa z dnia 17 stycznia 1917 r, 

Skaudalu wszelako nie dalo sie naiknać. podniósł, że Koło polskie przeszło do porządku 
Rada, udzielając zapomóg, kwostyę mdzie- | dziennego nad wnioskiem utworzenia minister- 
lenia drew rodzinom rezerwistów odloży-|stwa zdrowia publicznego w Polsce, przedsta- 
ła do czasu zaopatrzenia miasta w paliwo. wionym przez wszystkie instytucye krajowe le- 
Na to jedna z delegatek krzyknęja: „ | karskie. Obecnie zajmie się Koło polskie narzu- 

Drew nam nie dają! W ten sposób obci- | conym projektem utworzenia takiego minister- 
nają nam zapomogę! stwa Ma państwa austryackiego. Ze skąpych 

W sali powstał nieopisany, hałas. Rozle- danych, umieszczonych w pismach oodziennych, 
gaja się histeryczne okrzyki i wrzaski. De-|co do zakresu działania proponowąnego minł- 
legatki rzucają się do miejsc radnych, prze- |sterstwa, widać, że ministerstwo to zajmie się 
wracają krzesła; tłuką szklanki, popielni- | polityką Indnościową i ubezpieczeniem społacz- 
etki itp. i w groźnej postawie stają przed | nem, co jest i bardzo ważne i konieczne, a 60 
ławami prawicy. Przez główne drzwi na 3a- | zgadza się w zupełności z projektem, dałączo- 
le wtargnął tłum kobiet, który rozpoczął |nym do pism wydziału lekarskiego Uniwsarsy- 
jakiś dziki taniee. Rozległy się pogróżki i | tetu Jagiellońskiego. Jedna sprawa pozostaja 
przeraźliwa wycie. Ku radnemu popowi Koł- | niewyjaśniona, mianowicią kto staje na czele 
pikowowi i ku innym radnym podbiegają ko-| tego ministerstwa, lekarz, czy prawnik? Wy- 
biety i obrrucają ich najcyniczniejszemi ©6- | chodząc z założenia, Że sprawami lekarsko- 
belgami. Trwa to 20 minat. spełecznemi zarządzać może tylko lekarz 1 że 

Wreszcie następuje uspokojenie. Przewo- | ministerstwo, na czele którego nie stałaby siła 
dniczący oświadcza, iż kwestya zapomóg |fachowa, byłoby poronionym płodem, powinno 
wyczerpana i rada przystępuje do dalszych | Towarzystwo lekarskie zwrócić salę do Koła 
spraw. polskiego z prośbą o energiczną interwencyg 

Jedna z delegatek: „Nie! będziecie ta sie-|w tym kierunku, by żądania wszystkich bez 
dzteć do białego rana, dopóki nam drew nie | wyjątku sfer miarodajnych, stawiania na czele 
dacie! Możemy wam jutro przyprowadzźć in- | wszelkich urzędów sił fachowych, więc na oze 
wałidów i żołnierzy! Wówczas miejcie Sami |]g ministerstwa zdrowia publicznego lekarza, 


„GŁOĄ NARO 


mniej więcej w półkołu, obsadzonym gbecnłe 
krzewami, 

SPRAWY. WOJSKA POLSKIEGO. „Dziennik 
Narodowy“ donosii  General-gubernatoz War- 
szawy zatwierdził przedstawiony przez dowódz: 
two Legionów wzóz polskich dokumentów po 
dróży, które od 18 września b. A zyskały swo- 
ją moo obowiązującą dla wojaka polskiego No 
wy dokument podróży zawłem dwujęzyczny 
(polski | niemiecki) tekst, oraz pośrodku u gó- 
ry polskiego orła. W toku będące starania O 
przyznanie jednolitych dokumentów dla polskłe- 
go korpusu posiłtowago będą niewątpiiwie ry- 
chło uwieńczone pomyślnym rezultatert, 

Colen uzupełnienia kursów wyszkolenia woj- 
ska polskisgo, nacnalne dowództwo armii wy- 
dało rozkaz przeglądu zapisanych od ostatniego 
pobora ochotników, liczba zgłoszonych wynosi 

Z dniem 28 września b. 7. rozpoczęła dą naa- 
ka w pododicerskiej mrkoła piechoty, zorgzni- 
zowanej na 60 słuchaczów, pod komendą kapt 
tana Głowińskiego. Kurs szkolny obliczony jest 
na cztery tygodnie, obajmia nauką musstry, 
służby polowej i wewnętrmą, © broni, instruk- 
cyi technicznej, terenoznawstwa, adrinistracył 
i gimnastyki 

KOMITET UŁANÓW POLSK, W STANISŁA- 
WOWIE. Ze Stanisławowa pisa do „Kun lw.'*: 
Wreszcie po dwóch miesiącach przygodnej ł 


DUP 3 dnią 4 Poland OT ER 


w Bnudapeszcła, wydał obecnie tom pod tytułem 
„Lengyet Fdbeszelok*, zawierający nowele: 
„Janko muzykant“ Sienkiewicza, „Dzwon Jan“ 
Stasiaka, „Babunłe" Orzeszkowej, „Srul z Lu- 
bartowa* Szymańskiego i „Juhasa* Tetmajera. 
Prasa węgierska przyjęła ten tom z ogromnem 
uznaniem. „Pesti Naplo* mówi, że są to niezró- 
wnanej piękności nowele, a „Vasarnapi Ujsag“, 
wskarująo na te utwory, na Węgrzech niezna- 
na, mówi: „Widzimy z tego, jakie skarby cze- 
kają jeszcze na odkrycie“. 

ZRZESZENIE POLAKÓW W HOLANDYI. 
Dnia 18 września 1917 zawiązało się „Zrzasze- 
nłę Polaków, mieszkających w Holandyi", któ- 
rę wybrało „Komitet polski” w Hadze, Celem 
komitetu jest ulżanłe losowi rodaków, zamie- 
szkałych w Holsndyi, danie pomocy jeńcom 
Polakom przes dostarczenie żywności z Hołan- 
dył, dania pomocy w wymienie wiadomuyśd ro- 
dzin rozdzielonych, wreszcie starania się o za- 
spokojenłe potrzeb duchowych Polaków w Ho- 
landyl przoz urządzanie szkóż, odczytów, czy. 
telt, rozdawnictwo gazet, urządzanie uroczysto- 
ści narodowych i t. d. Do komitetu zostali wy- 
brauni: Dr Jan Włodek (prezes), p. J. Kobyliń: 
akk sekretarz), p. K. Katerla (skarbnik), ks. 
Marurowsid 1 p. dyrektor Paliński Adres Ko- 
mitatu: Hofwijkstraat 80 Dam Hang, Holandya. 
Pisma polskie proai się o 

OSOBLIWA PARTYA SZACHÓW, Kore 


Repertuar teatru ludowego, 
Czwartek 4. paźdz.: „Pawio piezza” 
Piątek: „Piękna Helena“. à 
Sobota o godz. 3 pop. Przedst. po? 


ke sakon „Pan Geldhab“ — wicczo:en 


Niedziela o godz. 3 3 „Dawi pen 
field“ — wieczorete ABBA 4 di 
DENEN TI PODA | | 
4 x a 
Miejski teatr ludowy. 


„Pawie piórka“ — komedya A, Bissonai 


da 
„Pię 


Żona młodego, cieszącego się powodzew 
niem autora dramatycznego, kóry z powo 
du swego zawodu musi ustawicznie stykad 
się zə światem akżorskim — nið powinna 
być zazdrosna. Nie moża brać tragicznią i 
wyciągać komsekwencyi z pewnych na zes 
winątrz dość jaskrawo przedsta wiajarych 
się omak serdeczności, zamienianych mio 
dzy mężem i.. bohaterką jego sztuki, któs 
ra rolę swą gra doskomałe.. Ale niestety 
serdecznie męża kochająca pani Germen 
Claudel nie może pozbyć się tego uczucią 
zatruwającego pożycia di . W miodem 
stadle małżeńskiem dochodzi do niemiłych 
scen Í wymówek. Ostatecznie pan He: ryjj 


| Claudel postanawia na czaa dłuższy wyją: 


chad z żoną z TA aby kres polożyd 
przykroj sytuacył. oa para  pojechałą 


do siebie pretensyel“ 


stało sią zadość. Tylko przy takiem postawie- | doraźnej pracy poszczególnych jednestek zawią- 


Przewodniczący do żon rezerwistów: „P0-|niu sprawy možna sią spodriewań wydatnej i 
stępując w ten sposób, wy, nasi wyborcy, |ze znajomością rzeczy, oraz pożytkiem dla o- 
kompromitujecie nas!“ gółu prowadzonej rzetelnej pracy. W przed- 

Prezydent Riabcew: „Nie denerwujcie się! | wrym razio nowa ministerstwo będzie raczej 
Uchwała nasza jest stanowera. Rząd nie dał |nowam narzędziem politycznam w rękach rzą- 
pieniędzy, my zaś uczyniliśmy wszystko, 60 |qu, dla osiagnięcia cdłów, nie ze zdrowiem pu- 
możliwe. Od jutra rozpoczynamy wypłaca | plicznem i dobrem ludności nie mających wspól- 
nie zapomóg”. r ` nego. 

Delegatka: „Zabrano nam mężów, którzy) Wniosek Dra Janiszewskiego jednomyślnie 
was i waszych jedenastopiątrowych domów | przyjęto, uchwalając zwrócić sią do Koła pol- 
bronią! My mamy tylko potłuczone garnki |skjano o domaganie się, by na ozele minister- 


zał się w naszem mieście komitet, który ma sią 
zająć utrwaleniem pamięcł bohaterskiej obro- 
ny miasta przez polskich ułanów podczas odwro- 
tm Rosyan į obmyśleć środki uczczenia ich. Ko- 
mitet, którego przewodnictwo powierzono prof, 
T. Czapczyńskiemu, sekr. prof. W. Bursztyń- 
skiemu, skarb. pannie Fuchsównłe, wzmocniony 
przez delegacyę Rady miejskiej, postanowił na 
wniosek Dra Nimhina burmistrza miasta, zwró- 
ció się z prośbą do cesarza Wilhelma, aby uła» 
nów polskich, znajdujących się w obozie jeńców 


i siedrimy w wilgotnych suterenach!* 
Rozpoczyna się skandal, który trwa oko- 
ło pół godziny. Tymcrasem kobiety ataku- 


stwa zdrowia publicznego stał lekarz. 
OBRÓT DZIKIMI KASZTANAMI I ŻOŁĘ- 
DZIAMI, Magistrat m. Krakowa podaje do wia- 


ją już i socyalistów, przyskakując do nich | gomości, że po myśli rozp. min. s dnia 14 wre- 


% pięściami i wołając: Żydy! Żydy! 


śnią 1917 mają osoby uprawnione do zbłerania 


Zabiera głos Sinkowskij, członek rady de-|i użytkowania dzikich kasztanów, arag żołę- 
legatów, rewolucyonista-zesłaniec: „Oświad- | ązi, zająć się ich zbiorem. Jeżeli osoby upra- 
ezam — mówi, — że wszystko, czego CHC6- | ynipne nie są w stanie same przeprowadzić 
eie, damy wam, ale nie zmasicie nas do te- zbieru, winny zawiadomić o tem pisemnie ma- 


choćbyście 


go środkami, jakie stosujecie, 
pe 


miały prowadzić nas na szubienicę 

Mowa wywołuje oklaski całej rady. Nowy 
strasziiwy wrzask bab, które rzucają się na 
Smkowskiego. Z trudnością udało sią go o- 
bronić i asunąć szarżujące kobiety ze sali. 
Nie przestawały awanturować się w koryta- 
rzach, a potem na placu przed ratuszem, 
gdrie wówezaa3 znajdował się już oddział ko- 
zaków i milieyi. Widok kozaków doprowa- 
dził kobiety do wściekłości. posypały się 
pod adresem kozaków wrogie okrzyki i o- 
belgi póki wyczerpanie nerwów nie poło- 

końca awzntunem. m 


gistrat (Wydział IM e), który wyda w tym 
względnie odpowiednia zarządzenia dla prze- 
prowadzenia zbioru. Zapasy dzikich kasztanów 
i tokda, zebrane do 25 września b. r, winni 
posiadacze zgłosić w terminie 3 dni, później zaś 
zebrane zapasy do końca każdego miesiąca w 
komisarymcie targowym (oficyny, parter) w go- 
dzinach od 10 do 1 w południe. Magistrat prze- 
Sle otrrymane zgłoszenia krajowej Centrali pasz 
w Krakowia. Z zebranych kasztanów, oraz žo- 
łędzi używać wołno właścicielem dla własnego 
gospodarstwa, oraz na paszę jedynie tych ilości, 
które wyznaczy krajowe biuro dla środków 


| RRĄZĄNNNĄNNNI DZ" artykułów nie 
KE R © NI I K A. stwie, winien wlaéciciel sprzedać krajowej Cem 
i e. trali pasz, która płacić będzie za 1 ctm, metr. 
Wschód słońca o godz. 5.46 r. | kasztanów K 30, zaś żołędzi K 70. Cemy ta ro- 
Zachód —„ „ 542 w. Fee, e: za towa więzi cw i z 
w ziemi i liści, bez worka, z wą 
a P (a>, Papo an. 2. ma miejsce odbioru. Dzikie kasztay, oraz Żo- 
jniż, diepłota 5,0. najw. 22.4. Tedzi są Weri Dai Hstco 
Prognoza: Pogoda. | ZSP enai E A E ; 
gowiny, z krajów okupowanych, tudzież z poza 
granicy celnej oferować należy Centrali środ- | 
jast ków pastewnych w Wiedniu (I Trattnerf). 
Z Wszelkie czynności prawne, zawarte wbrew 
LASIŁKI DLA RODZIN LEGIONISTÓW. | ostanowieniom niniejszego rozporządzenia, są 
rrzed kilku dniami poruszyłiśmy jedną z pieką- | hieważne. 
cych spraw, dotycząca legionistów, mianowicie | Jeżeli posiadacz towaru wzbrania się spfze- 
wstrzymanie wypłaty zasiłków dla rodzm żoł |gzg go dohrowolnie, może władza polityczna 
nierzy legiozowych. Jak wiadomo, wypina TA-| J, jnstancyi, oprócz nałeżenia przewidzianych 
siików została z dniem 1 sierpnia b. T. WSYFEJ- | kar, zarządzić przymusowy odbiór towaru po 
mana i dotychczas nie jest uregulowana. Jedy- | cenio o 10% niższej, niż ceny wyżej podane. 
pie departament Opieki N. E. N. w wypadkach | prze roczenia niniejszego rozporządzenia będą 
koniecznych wypłaca na poczet zasiłków załe- | karane grzywną do 20.000 kor, względnie a- 
gających va kwitem zaliczkowymm do komieyi | resziem do 6 miesięcy. Ponadto może być orze- 
$aciikowej, do okregu której uprawnieni do za- | czony przepadek towaru, oraz utrata aprawnie- 
siika należą, pewne zaliczki ua podstawie na- | pi przemysłowego. 
Jężycie umotywawszyci ae |... | TANIE OGRÓPKL Kto chca wydzierżawić 
Natomiast wedle kompetentnego Wyjsśiicnia, | pyreejkę pod egródki na rok 1947/18, może się 
Jaki» otrzymaliśmy, nie uległy wstrzymaniu wS- | zołąszać począwszy od piątku, t. |. 5 b. m, 
płaty zasikow dla rodzin legionistów pole- w miejskim Urzędzie zdrowia, ul. Posalska 1. 12, 
głych, zaginionych, inwalidów, nie- parter, codziennie, z wyjątkiem niedziel 1 świąt, 
zdolnych do dostatecznego zarobkowania (po |gq godz. 6—7. Pierwszeństwo mieć będą do- 
superrewizyi czasowo lub całkiem zwolnionych”, tychezasowi dzierżawcy. Nalety przynieść ze 
oraz dla rcdzin legionistów, którzy dostali si@| sobą pisemne zgłemenia ma kartce 1 czynsz 
do niewoli W wj sprawie obowiązują: TOZ- | gyżarżawny. 
porządzenie oes. e 12 czerwca 1915 r. L 161 i| SPRZEDAŻ GĘSI. Wiejskie Biuro aprowiya- 
reskrypt min. obrony kwj. z 3 maja (947 T| evine zawiadamia, że w dayym tiaga sprze- 
L ZAY b punkt 4 i 5. Na podstawia | Jaje gęsi pey ul. Jabłonowskich. Cena sztuki 


w Skalmierzycach wypuszczono na wolność, 
dotychczasowa bowiem zabiegi reprezentacył 
miasta okazały glę bezskuteczne. Celem utrwa- 
lenia pamięci uianów polskich na miejscu mia- 
sto ma wznieść pomnik = narku a nadto eks- 
humować zwłoki 8. p. Wedlera ł uczcić go od- 
powiednią mogiłą na nowym, mającym powstać 
cmentarzu na Dąbrowie.: Prócz tego również na 
wniorek Dra Nimhina postanowiono stworzyć 
fundusz „ułanów polskich", na który złożyć 
się ma miasto i ludność Stanisławowa, nadto 
do składek na ten fundusz wezwać się ma mla- 
sta 1 miejscowości wschodniej Galicył, których 
ułani polscy, podobnie jak Stanisławowa broni- 
H, wreszcie społeczeństwo w ogólności. Fundusz 
ten ma być w pierwszym rzędzie przenaczony 
na ulżenie doli ułanów w obozie jeńców, nastę- 
pnie na przyniesienie im pomocy po powrocie 
do kraju, ewentualnie na pomos dla osieroto- 
nych rodzin, stypendya dla dzieci itp. W naj- 
bliższym czasie zostaną w tym celu wydane od- 
powiednie odezwy. 

Prócz tego jest w planlo wydanie odpowie- 
dnich medałów pamiątkowych i odznak. 

Frasi «a widzu p. Ayyom, und. 
mistrza, postanowiono kooptować do komitetu 


szereg wybitnych osobistości tak z ludności pol- j 


skiej, jak ruskiej i żydowskiej, bo do uczcze- 
nia pamięci „ułanów polskich", do przyjścia in 


spondeut wojenny „Berlłnor Tagblattu" Arnokl |do Włoch, bawiła tam 18 miesięcy, a prze 
Hölriegel przytacza ciekawy epizod 6 rozegra- | swój wyjazd uszczęśliwiła także drugą parę, 
nej partyl srachów między gubernatorem Wan | Mianowiola przyjacieł p. Clajelu Pam 
szawy generalem Pezelorem a f-łetnim Rzesze- 


kę p. Cisudolią 
i ożrzyma ra to jedną „zecią część dochos 


Partya się zaczęła. Maly Rzeszewski grał 3 wy* | vroce jednak a wywiąc: 
twornym: spokojem i pytał raz po razu gene |scygyg między p Clandnt'em s p 
miła Boselera: „Już clągnąłeś pan?", Następnie | tama i ioh Żonamć O p, Chudan zapomniak 


f rzekł mu na pocieszenia: „Strzelać ta pań ge 
| porat umie, ale grać to ja umiem”, 


"al 


dzy z 
stanawiają pisać sztoki do api 
ko dobva sią kończy. 

Na tem tle osnuł autor WE m 

Z TOW. TECHNICZNEGO. W piątek dnfa 5 | lekką, pełną humoru, o błyskotliwym dyal 
października b. r. o goda, 7 wieczorem w sal | SU; której słucha się z zajęciem do ostatnie 
posiedzeń krakowskiego Towarzystwa techn. | Z0 8ktu. Odegrania sztuki tago EA nań 
cznogo, ul. Straszewskiego L £8, II p., odbędzie |378 druga scena podejmowaćby wię ć ok 
się zwyczajne tygodniowe zebranie, na którem | sle mogła. Obecnie jednak, stwo ZKE: 
wygłosi odczyt Dr Jan Rakowicz p. t. „Spra- |" zadowoleniem, posiada Oza RC A f 
wozdanie ze rjazdu przomysłowców budowle: którzy w pełni do zadania dorośli. ulaude 
nyh w Warszawie” grał p. Kucharski ze swobodą i dystynkcygp 

KLINIKA DERMATOLOGICZNA Uniw. Jag. |Ż0%4 jego Germeną była nowo zaangażowaą 
przyjmuje chor”h codziennie w godzinach po |na p. Bilińska. Jostto artystka wysoce m 
rannyche zdolniona, wyborna w rolach kenwersacyje 

„ KLUBU SZACHISTÓW. Krakowski 


FTawiądomiania 1 KomTtnikaty. 


Z KRAK 
klub szacłństów urządza 
| „Koiqżmrko: “o elom ZUZZENIA 


Wydział zaprasza gralarvoh w szachy — o fi- 
czny współndział w turuh. — szaehiści nie nar 


Dnia 7 października tj. w niedriele o godzinie 
po goładniau zebranie nczestników 


wielki turniej szachowy 


leżący do klubu mogą wuiąć udział w PE M « Rzulem P i 


nych; grała z ujmującym wdziękiem i szezem 
rością, bardzo tratnie kreując postać dobreją 


Podkreśllć też należy czystą I wyrazista dys 
kcyę artystki. Drugim autorem dramatycz« 
był p. Czamowski, 


i|śoną jego Ivoną p. Urbanowicz. Oboje pod 


z maąteryalną pomocą poczuwa się cała ludność | członków wydziału, gdzie będą odczytane war |każdym względem wybornia wywiązali sią 


miasta, której bez wszelkiej różnicy z naraże- 
niem życia, bronili tak dzielnie polscy ułani. 
POGROM KOŚCIOŁA. „Dziennik Kijowski" 
z 31 sierpnia donosi: Częste napady, mordy prze- 
żywamy w Pińszczyźnie. Są one ną porządku 
dziennym. Bo najochydniejszych z nich należy 
świętokradzki pogrom kościoła w Horodyszczu. 
Horodyszcze, w ziemi pińskiej posiada staro- 
żytną, 17 wieku sięgującą świątynię. Świątynia 
tu za czasów ucisku i gnębienia kresów pee- 
chodziła z rąk do rąk, sprzedawano ję w dro- 
dze licytacyi, miała różnych właścicieli Zam- 
knięta po powstaniu 1863 r., wywalezona nastę- 
pnie dzięki staraniom parafian i mecenasa Ol- 
szarowskiego w 1912 r. została zwrócona dia 
odprawiania nabożeństw, W czasie wojny wła- 
dze wojskowe odebrały od proboszcza. klucze 


świątyni i opieka nad świątynią spadła na wła- | 


dze wojskowe i można powiedziać, że była w 
dość należytym porządku do rewelucyi. 


Od kwietnia jednak rozpoczęły się pown | 


nieporządki, jako to: wyłamywanie bocznych 
krat zakrystyi itp., przyczem dokonano plądro- 
wania. Wobec tego proboszcz zwrócił sią do 
władz wojskowych z prośbą o wyżrycia wino- 
wajców. Dtrzymał na te odpowiedź, że to zrobił 
inny oddział wojsk 1 że pułk stojący w miejscu, 
niema z tem nie wspólnego. Wekutek starań 
proloszcza zabijano drzwi świątyni, niezwło- 


runki tarnieju i oznaczony „dzień mó = 
grr. Klub mieści się Rynek główny 1. 18 w 


wiami p. Fronczaka. 

POCZTY NA BUKOWINIE, Dyr. poczt ł te 
legrafów komunikuje: Na Bukowinia podjęły ruch 
R listów urzędy pocztowe Dawideny, 


Krasna, Ilski i Petroutz nad Seretem, zaś urz 
pocztowe: Breaza 1 Kocmany mich fistowy w pel- 
aym zakresie, nrząd pocztowy Kocmań także o- 
graniczony ruch pnia tk eniężny. 
EGZAMIN KWALIFI 

GELI SZKÓŁ WYDZIAŁOWYCH rozpocznie się 
w Krakowis częścią piśmienną dnia ŻE. 

nika 1917 o godzinie 8 rano w bud 
naryum nauczycielskiego męskiego (ul. Karmeli- 
cka 41) Należycie udokumentowane podania © 
przypuszczenie do egzaminu wnosió należy zk 
pośrednictwem Rad szkolnych „okręgowych do 
ck. Rady szkolnej krajowej w Białej najdalej do 
|15. paździerwika 1917. wo 


i 
1 


Gintowta-1. bvsz-Dziewałtow. 
Wincentego Samolewicza; dra 
sekretarzami: 


piowym:  radcami: 
skiego Feliksa: 
Antoniego Wercszczyńskiego; 


sa Ta n Ostrowskicpo waj 
lelskiego; Stanisława uzińskiego; 
Rat Maurycego Madurowicza;  wiossekreta. 
rzami: Ryszarda Dittricha; dra ` z 
‘skiego 1 Henryka Friedmana; adjunktami: 
Dobrzańskiego; Stejana Koku- wieza; 
Holzera; koncepistnmi: Stanisława Kachars 
dra Pawla Geryla; Jana Jaworskiego. 

W oddziałe rachunkowym: 


Romana 


i 
aC DLA NAUCZY- - 


cznie jetnak wyłamane je z powrotem. Pro-|dra Polickiego; Władysława Bielicha; Stanisława 


z zadania, co również powiedzieć należy © 
p. Schmidzie, który jako fabrykant szczoę 
tek Bajon dał bardzo trafną w charakterze 
figurę, P, Topolski zadebiutował nader szczęe 
śliwie w epizodycznej roli agenta teatralne= 
go Trickmana. Zespołu dopełnili pp. Kijow» 
ski, Motyczyński, Czajkowska, Kwiecińską 


in. 
Sztukę I wykonawców licznie zebrana na 
wtorkowej premierze publiczność przyimos 


yaku ek. Semt | wała gorącymi ckłaskami. E. Z. 


EET BASSE L gl 1" "zaj 
Nauka, literatura, sztuka. 


SO GÓRNICZO - HUTNICZE% 


f 

staraniem *wiązku pod redakcyą komitetu wye 
MIANOWANIA W WYDZIALE KRAJOWYM. szedł zeszyt Nr 9, którego treść jest następują: 
a= krajowy zamianował: w oddziale Konce-| są: „Przyszość polskiego przemysłu solnego” 


(dekoiezezie. Int. Edwina Windakiewicz. Posat 
na kopalni „Ko-zelow* Tow. francusko-wiosk ioe 


Zdzisława Brezany'ego, dra Juliusza Birkenmay. |go Dąbrow skich kopalń węgla 12 sierpnia 1914, 
Wiktora |Fr. Żaleski (z rys.) „Obliczenie grubości muru 


tam kopalnianych". Inż, Jan Naturski „z rys.) 


Tadeusza Brze- |„Znaczezie ! trudności przemysłu gaz wego", 
Piotra | Inż. Mieczwseinw Seitert. Sekćya Vil górmczo« 
Edwarda |hgtnicza w ląbrowie Gómiczej. Rys historye 


czuy. Krajowe Tow. naftewe. Wspomnienia po- 


Tańcami: Aleksan- |$micztna (A. p. Tadeusza Harajewicza). Dyplom 


Syndykatu dziennikarzy krakowskich Ga Firn 


tych przepisów mają rodziny wyż wymiazionych ` 
Kkategaryi żołnierzy tegiemowych prawe do za- 
siłków i zasiłki tu muszą być im przyznane. 

O PREZYDENTURĘ POCZT. Z Wiednia pi- 
szą nam: Rząd, jak słychać, ma zamiar obsa- 


16 koron, 


æ 0 


Z Polski i ze świata. 
ROCZNICA KOŚCIUSZKOWSKA WE LWO- 


dzić wakującą od lat trzech prezydenturę poczt ; WIE. Komitet obchodu Kościuszkowskiego koñ- | 
i telegrafów we Lwowie. W związku z tem poja- czy prace przygotowawcze Około ustalenia pro- 
wia się stanowisko dotychczasowego wicepre- | gramu uroczystości. Obchód rozpocznie sią w 
zydenta porzt, p. Artura Schiffnera ze Lwowa. sobotę 13 b. m. uroczysiem nabożeńatwem ta 
W sferach poselskich pamięta się jednak, że łobnem w kościełe archikatedralrym. Dnią na- 
Koło polskie było w swoim czasie zmuszone stępneg» odprawione będą nahoteństwa błagal- 
zająć wobec działalności p. Schiifnera zdecy- ne w świątyniach lwowskich na intencyę upro- 
dowane, a względami 
stanonisko. Trzeba oczekiwać, że Koło nie za-, 
penmi o tej sprawie, gdyż stanowisko prezy- 
denta poczi i teleprafów jest placówką ważną, 
na którą trzeba dobierać osobistości pod każ- chodu, Wieczorem tego dnia odbędzie się w tea- 
dym względem odpowiednie. trze miejskim uroczysta Akademia. Pregram 0- 
Z ARADEMN UMIEJĘTNOŚCI Posizdzenie | bejmuje przemówienie Jana Kasprowicza, część 
wyńziała  histo”« -zuo filazcficznego edbkędzia | muzyczną i wokalną, żywe obrazy it. d. 
się w poniedziułes dniaS h. m. o godz. 11 rano | W sprawie wvhoru miejsca pod pomnik Ta- 
Porządek dzienny: 1. Czł. Eug, Romer: Polacy | deusza Kościuszki komitet odbył szereg kon- 
kresach pomorskich i pojeziernych; 2. Driferencyj u komisarza rzad. Dr Rutowskiego. 


wmurowanie tablicy pamiątkowej, a potem po- 
chód, w którym wezmą udział uczestnicy ob- 


3 
- Stan. Pawłowski: Polacy na kresach południo- | Po wysłuchaniu kilka opinij eo do wyboru miej- 


woó-wschodnich. Potem odbędzie się posiedzenie sca, uznano ogród Pojeznuicki, za miejsco naj-, 
Administracyjne. |właścitsze dla tego cełn. Pomnik stanie na 

MINISTERSTWO ZDROWIA PUBLICZNE- przedłużeniu osi, przeciągniętej przez frontgn | 
GO. Na posiedzeniu krakowskiego Tow. lekar: J gmachu sejmowego j przeciwległy basen, 2 wiec i 


i bcszez ke. Misiewicz nis mając możności zamie- 
szkanią ma miejscu, często jednak odwiedzał 
kaśriół aby w nim 8dprawiać nabożeństwo i 
zobaczyć w jakim stanie się rnajduje. Za osta- 
;tnią swoją bytnością w dn. 28 fipca w kościele 
zastał przechodzącego Żołnierza w czapce na 
głowie, a kościół w stanie takim, ża wyszediszy 
z kościoła, zagłakał. 

Świątynia rozgremiona została w sposób be- 
styaiski: okan potłnezono, relikwie świętych 
skradziono, fisharzonię rozbito na drohne ka- 
wałeczki, część lichtarzy z ołtamy połamano, 


rzeczowymi wywołane szenia błogosławieństwa dla Polski, Po nabo- ; krzyże również połamano, postatyl (hez które-! W 


w ogrodzie rozbity bez relikwi św., które z nie- 
go wyjęto, lustra z nastawy wielkiego ołtarza 
powydzierano i gipsową figurę świętego uszko- 
dzono; również w zakrystri wyłamano zamki 
do szaf, złożone w zakrystyi rzeczy skradzione; 
na chórze, na freskach powypisywano rożne 


rrka Sienkiewicza (rysował "Tad. Harujcwicz), 
Sprawy theżące. 


Przemyckiego; Fugeniusza Hermana; rewidenta- 
mi: Zygmunta Olezowskiego; En ką | Eb 
aiawa Śzbińskiego; oficyalami: Józela Cza A "M nt 
| wskiego; Alojzego Głowackiego; Gabrzeła florā- Pamiątkowy a „Czasopisma guniczo” 
lia Stanisława Bodakiewicza; Maxryanm Berezow- | hutniczego”, prźwiecony nabyciu przez kraj 

ego; asystentami: Stanisława Wróbla; Broni |krukiowskiego Zagłębia węglowego, ozdadi my 


sława Bułtowskiego; Jana Jaromina; Ludwika |htozywwnj jiustracyamii i mapą poglądową, zanie- 


Bratrę; praktykantami: 
Bazył ago  Hołowiń- 


| Holdenmayara; zeta 
jEdwarda  Trojanowskiego: 


ksa Żembickiege; Kazimierza Rungeges 


Łatyńskiego. 


W etacie kane. kraj. biura holejowego posunię” 
to do TX rangi Mieczysława Kaatorego. 


oddziale manipulacyjnym:  obeyałami: Lu- 
jajca G 0 Łecne Wyszyńskiego; 


żeństwie í kazaniu wkelicznościowem nastąpi; go Mszy św. edpraniać nie wolno) znaleziony | St istava Berezowssiego; asystentami: Modesta 


Żygrunta Paszkowskiego; A- 
; praktykantami: Stanisława 
Kłosowskiego; Piotra 


Firyniewicckiego: 
jdama Filipowskiego; 
i Chożoniewskiego; Maryana 
j Kita. : s 
Krajowego referenta weterynary! dra Mieczy- 
sława Dalkiewicza posunięto do VIL rangi. 


i 


Tacy artykuły: Fr. Barzeneca, inż. Ozzriun 


skiego; Augusta Słupczyńskiega; Józefa Pait |czakiawicza, inż. Fr. Drobniska, Dr Władv:'awa 
SIEWICZA; Enia Jaworskiego; aplikantami: „Pok Jahla, inż. Jana Naturskiego, inż. Antowego 


Fchniizka, Dr Jana Steczkowsłdego, prof. Dr 
Wiasłysłuwa Szajnochy, prof. Laomk SyTorzyń- 
[skiego j w. L, jest do nabycia w biarze Związku 
górników i hutników polskich (Kraków, Pań. 
ską l. 7, za cone 3 kor. Redakcya administra- 
cya: Kraków, al. Pańska 7. Przedpłata roczna 
18 kor. Numer pojedynczy 2 korony. 

„RUCH PEDAGOGICZNY, miesięcznik po- 
święcomy sprawom wychowania i nanczania 
w zeszycie wrześniowym zawiera treść nastę- 
pującą: I. Rowid: Podstawy pedagogiki Tren- 


sentencya, imiona i nazwiska, portret adwokata REPERTUAR TEATRU IM. J SŁOWACK. |towskiego V i TV; M. Falski: Drogi postępu 


Qiszamowskiego, który prowadsił sprawę zwTo- 
tn kościoła, pokłuto. Nie oszczędzane także ple- 
banii, w której żołnierze mieszkań. 
Jak stwierdzono, pogromu kaścioła dopuściły 
się liniowe oddziały armii rosyjskiej. 
POLONICA U OBCYCH. Znany i zasłużony 
tłornącz Dowieści Sienkiawicza Karo) Banyai 


| (Program na stronicy czwartej.) - 
Czwartek: „Komedya słów“ A. Schnitzlera. 
Piątek: „Samson i Datla“ 8. Langa. 
| Sobota: „Nowa Dejanira“ dramat w Ó akt. 
i Juliusza Słowackiego. 
Niedzieła: „Bolesław Śmiały" St Wy- 
spiańskiegą — wieczór: „Nowa Dejanira“ J. Sto 
Amol 


w metodyce nauczania liter. (Dokończenie) 
S. S.: O metodyce nauczasia kisteryi; il. Wit- 
kowska: Wys'sezki po Krakowie; K. Tołwiń- 
ski: Geologia w szkole początkowej; Kronika 
pedagogiczna; Czasopisma pedagogiczne; Zapi» 
ski bibliograficzne. 


Obrady Izby poselskiej. 


Wiedeń. B. kor. Izba posłów. Na dzisiej- 

em posiedzeniu Izba obradowała nad spra- 
wozd. komisyi ubezp. społ. © ubezpieczeniu 
Shorych. Po końeowem przemówieniu spra- 
fwozdawcy ustawę uchwalono w 2 i 3 czyt. 
Prezydent uwiadomił Izbę, że p. Toma- 
schek postawił nagłe zapytanie w sprawie 
zabicia pewnego dragona przez oficera na 
wiedeńskim dworcu wschednim, i że zażą- 
dano otwarcia dyskusyi nad tem zapytaniem. 
Izba uchwaliła przeprowadzić nad tem za- 
pytaniem rozprawę. P. Tomaschek prosi pre- 
zydenta, ażeby zarządził przerwę i by za- 

ijadomiono ministra obrony 
krajo e zapytaniu, by przybyć 
mógł ma posiedzenie. Wicoprezy- 
Kent Jucki przerwał posiedzenie. Po prze- 
twie p Tomaschek uzasadniał ewoje 
mypytanio, poczem minister obr. kr. oświad- 
KE Przedewszystkiem muszę powie- 

jeć, że kilka minut temu po raz pierwszy 
usłyszał on o tej sprawie i oczywiście na ra- 
zie nie mogę jeszcze Izbie dać jakichkolwiek 
wyjaśnień co do tego smutnego wypadku. 
Rzecz prosta, że po nadejściu wyniku doche- 
dzenia, które telefonicznie zarządziłem, dam 
Szczególowe, zgodne z prawdą wyjaśnienia. 
Już dziś mogę zapewnić, że sprawa winy bę- 
dzie jak najsurowiej badana i jeżeli rzeczy- 
wiście zachodzi przewinienie (głośne przery- 
wania), winny będzie w myśl ustawy pocią- 
gnięty do odpowiedzialności. Proszę być 
przekonany, że nikt bardziej ode mnie nie 
ubolewa z powoda tego nader smutnego 
zajścia, którego ofiarą padło drogocenne ży- 
tie ludzkie. Będę zawsze gotów położyć na 
szali cały ciężar mej osoby, w tela uniknie- 
cia — o ile sięga przewidywanie ludzkie — 
takich wypadków (Oklaski). Postazama się, 
by ~ razie wydarzenia się kiedy takiego wy- 
padku, zaraz mnie o tem powiadamiano. t- 
Btaniek stawia poon stosie 
pa = bedzie przedłożone Izbie 
urzędowesprawozdanieośledz- 
twie Wniosek p. Stanieka przrjeto i roz- 
prawy przerwano. Po adczytaniu wpływów 
prezydent zamknał posiedzenie. Nastepne 
dosiedzenia odbędzie się w przyszły 
Pzwartek (11 b. m.) 


Wiedeń. B. kor. W interpelacyi posła To- 
maseka powiedziane jest: 


W poniedziałek dnia 1 bm. wieczorem nA | są nie poruszano. Jutro odbędą posiedze- | 


wiedeńskim dworcu wschodnim mia- 
no umieścić w wagonach okało 35 żołnie- 
rzy oddziału karabinów maszynowych jedne- 
go pułku dragonów. Kiedy przed odjazdem 
pociągu jedem r Żołnierzy odchodzących w 


pole uazwiskiem Mauriz, wysiadł z wagonu, 


aby połeznać się ze znajomymi obecnymi na 
dworcu, którzy stali tuż koło wagonu, przy- 
Btąpił do niego rorueznik i no krótkiej wy- 
wianio słów uderzył go kilkakrotnie w twarz 
(burzłiwe przerywania u Czechów i socyal- 
nych demokratów). Mauriz chciał zasłonić 
się ręką przed dalszemi uderzeniami i wśród 
tego odtrącił od siebie oficera, który doby? 
Sagnetu i pchnał nim żołnierza. Dragon wy- 
zionął ducha na micjscu (ożywione wołania 
z ław czeskich i socyalno-domokratycznych). 
To postępowanie wobec żołnierza, który da 


browołnie po raz czwarty zgłosił się do,służ-|fn ordynarny denuncyvant! 


by w polu i otrzymał już kilka odr 
(okrzyki w Izbie) nie da się pogodzić ani z u- 
czuciami lndzkości api też z 
ficera i wymaga 


iego zadość u- 


i i zapytują ministra obrony kra- 
gowej czy znane mu jest to zajście i czy go- 
tów jest postarać się o natychmiastowe zba- 
danie wypadku tego i zdać najszybciej spra- 
wozdanie Izbie o wyniku kroków sądowych. 
Dalej zapytują interpelanci ministra jakie 
AE zamierza wydać, aby podobne 
mjóeia się nie powtarzały. 

W ustnem uzasadnieniu swej interpelacyi 
pos. Tomasek podniósł, że wypadek ten jest 
tak ko ł tak okropny, że z pewnością 


o zdania, ił złamanie 
E ae alma ri maže być pozosta- | 
wionem bez Śćuczynmienia (ożvwione o- 


krzyki) Jak można wypadek * pogodzić 
duchem domokratyc: "m, któ- 
ry rzekomo i u nas się objawił. 


Niedawno przyjęto wniosek, aby znieść u-, 


kompetencyą o- 


„GŁOS NARODU“ g dnia 4 Paździ 


ĄYT Toan 
ły jesteśmy gotowi prosić o audyencyę 
umonarchy, naszego naczelnego wcdza, 
Mowca stawia wniozek, sby dyskusyę 
odroczyć, aż minister będzie mógł dać 
bliższe wyjaśnienia i zawiadomić 
Izhę co się stało z tym oficerem. 

Prezydent zauważa. że regulamin nie zna 
wprawdzie takiego odroczenia dyskusyi, je- 
dnakże poddaje wniosek pod głosowanie. 
Wniosek przyjęto. , 

Wśród wniesionych dziś interpelacyi znaj- 
duje się interpelacya posła Łukasiewicza w 
sprawie wykupywania pieniędzy rosyjskich 
| w oswobodzonych obszarach Galicyi i Buko- 
winy. hr. Lasockiego w sprawie uwoł- 
nienia internowanych obywateli państwa pol- 
skiego, 


Rokowania rządu Z Kotem polskim. 


Wiedeń. B. kor. „Polnische Nachrichten“ 
donoszą: Wiceprezes Kola Polskiego p. D a- 
szyński, który wczoraj imieniem Koła 
Polskiego przemawiał w dyskusyi budźeto- 
wej, otrzymał od prezydenta ministrów dra 
Seidlera zaproszenie na konfe- 
rencye. Wedle uchwały Koła Foiskiego, 
jak wiadomo, urzędują teraz na zmianę Wi- 
we W poprzednim tygodniu urzędo- 
wał p. Daszyński, w bieżącym tygodniu spet- 
nia te funkcye p. dr Głąbiński. P. Da- 
szyński zjawił się u prezydenta ministrów. 
przez co formalnie zainicyował rokowania z 
szefem gabinetu. Ulożono. że prezydyum Ko- 
ła Pałsxiego w piątek 5 bin. zjawi się u pre- 
zydenta ministrów na kanierencvę. Fo koa- 

| ferenepi u dra £eidłcza odbyło się pod prze- 
wodnietwem wiceprezesa dra Głąbińskiego 
posiedzenie prezydyum Koła polskiego, na 
|którem uchwałono, by zwołać na jutro po 
|południn komisyą parlamentarną Koła. Na 
item posiedzeniu będą ostatecznie sformuło- 
i wane zasadnicze zadania Koła Polskiego. 

| Wiedeń. (Telefonem). Dzisiaj obradowa- 
ta demokratyczna grupa Koła Polskiego. 
Obrady dotyczyły wskazówek, jakimi ma 
'uję kierować prezydyum Koła na wypadek 
|rokowań z rządem. Sprawy wyboru prezo- 


| nia konserwatyści. 


Afery pojedyńkowe. 


Wiedeń. (Telefonem). Major Zagórski 
przesłał postom Daszyńskiemu, Mo- 
raczewskiemu i Witosowi wy- 
zwanie, domagając się satysfakcyi za ich 
krytyczne omawianie na jednem z ostatnich 
posiedzeń Koła Pokukiego stosunków _ we- 
wnętrznych w Łógionach. - = 

Wiedeń. i na ee w cią 

aszyńskiego wyp 
di» ptet 4 Neunteufel zawołał: 
Pan mówisz z polecenia ententy, ona się za 


to odwdzięczy: W odpowiedzi na ten wy- 


krr k posłowie polscy. czescy i ruscy 
pai ostry protest. Pos. Reser zawołał: 
Wo- 
bee tego pos. Neunteufel uczuł się tym wy- 
|krzyknikiem obrażony i posłał posłowi Re- 
igerowi wyzwanie. Jako sekundantów za- 
! mianował posłów Walchera i Lodmanna. 
Pos. Reger na swych zastępców wyznaczył 
posłów Liebermana i Moraczewskiego. 


O język na kolejach. 


Wiedeń. B. Kor. Na dzisiejszem posie- 
dzeniu Komisyi budżetowej obrano 
posła Steinwedera sprawozdaw- 
cą do prowizoryum budżetowego. Komi- 
sya uchwaliła odbyć równocześnie rozpra- 
wę ogólną i szczegółową. Obrady nad pro- 
wizoryum rozpoczną się dzisiaj Na wczo- 
i rajszem posiedzeniu komisyi kolejowej 
pruo wand tad rezolucyą p. Kadlczaka 
iw sprawie rozporządzeń języko- 
wych na kolei. Sprawozdawca p. Wró- 
„bel postawił wniosek na zniesienie 
„rozporządzenia ministerstwa 
„Kolejowego + 6 lipca 1915 jako 
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rząd nadzoru wojennego. Czy wohec takich |Sprzecznego z postanowieniami artykułu 
zajść nie byłoby na czasie, aby Izba ludową 119 ustawy zasadniczej; na zaniechanie do- 
zdobyła się na rozwiązanie pytania, czy nie  tychczasowej praktyki i zniesienie wyda- 
należ-łoby tworzyć innero urzedu nadzo- nych zarządzeń, oraz darowanie kar 
ru wojenneso a mianowicie z ramłenia sa-| wymierzonych personalowi za nieużywa- 
mej Izby ludowej, aby na skutek ostrej pu-, nie języka niemieckiego, wreszcie przedło- 
blicznej kontrali takie straszne nadużyci» żenie Izbio projektu ust. odpowiadającej 
były w przyszłaścł niemożliwe /ożywione o- ustawom zasadniczym w ciągu 2 miesięcy. 
klaski na ławach Czechów i socyalnych-de-' Poseł Kroy wnosi, ażeby ze wzełedu na to, 
imokratów). iża komisya kolejowa jest przekonana, iż 
_Poa Stanek zabrawszy etos celem po. i zniesienie art. 20. statutu orgamizacyineso 
stawienia formalnego wninskn oświadczył. z r. 1896 (postanowienia o języku służho- 
że minister?) rzeczywiście mówił, jakoby zjwym na kolejach państwowych) prowadzi 
Bere posłów. Chermy te słowa hraś rzeery- do niemożliwych stosunków i musiałóby w 
twiście tak poważnie, jak wrs!osił JE. mini. |sposób jak najdotkliwszy dać się we znaki 
ƏT. Jost rzeczą konieczna. nby nafroncie i w | bitności naszej siły zbrojnej. wnioski Kadil- 
kraju otwarcie oświadezona. że żołnierze czaka i Konecznego odrzucono. | 
mogą się zgłaszać do raportu i że przełożo-|! Wiedeń. B. Kor. w komisy koletowej w 
my, który sobie pozwoli na nieprzvjęcie zaża- dalszym ciągu dyskusyi nad wnioskiem np. 
enia żołnierza ma być ink na'tostrzej ukara- | Kadlozaka min. kolei Br. Bah nha us 
my. Musimy z tero miejsca nowiedzieć. żel! wskazuje, że inż od r. 1884 iczyk niemierki 


-aa niw wonać 
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|kolet państwowych, nie tykając pewnych 
| wyjatkowych zarządzeń dla Galicyż i że 
zwiaszcza cała służba wewnętrzna, wiącza- 
jące kontakt wszystkich organów zarządu 
kolei państwowej między sobą. odbywać 
się ma w języku niemieckim. Jednolitość 
co do języka służbowego na kolejach pań- 
stwowych, unormowana w par. 20 statutu 
organizacyjnego jest tak dawną, jak cała 
administracya kolei państwowych. Potrze- 
Ba znajomości języka służbowego ze sire- 
ny wszystkich definitywnych funkcyona- 
rynszy kolei państwowych tworzy nieodzo- 
way warunek bezpieczeństwa i jednolitości 
ruchu. Par. 20. statutu organizacyjnego nie 
stoi w sprzeczności z art, 19. ustawy zasa- 
dniczej państwa, ponieważ ten artykuł nie 
może mieć żadnego zastosowania do kwe- 
jstyi wewnętrznej języka służbowego władz 
administracyjnych. Rozporządzenie języ. 
kowe z 6 lipca 1915 nie zawiera ani zasa- 
dniczej zmiany, ami gwałtownej interpreta- 
cyi par. 20, lecz przypomina jedynie posta- 
|nowienia tego paragrafu. Minister oświad- 
cza, że musi obstawać przy zatrzymaniu 
istniejących ogólnych- pezepisów  języko- 
| wych, z drugiej jednak strony nio zame- 
| dba? wydać odpowiednich poleceń, aby za- 
pobiedz jakimkolwiek tendencyjnym. >. 
sowaniom istniejących przepisów. Wyrażo- 
ne życzenia i zażalenia pilnie zbada 1 stwo- 
rzy te ułatwienia, które okażą Big, ZWIASZ- 
cza na zaistnieniu normalnych Stosunków, 
iako możliwe do przeprowadzenia. W koń- 
cu z całym naciskiem działać będzie w tym 
duchu, ażeby nie powtórzyły 5ię ubolewa- 
nia godne nadużycia(f), które wskutek zu- 
pelnego niezrozumienia t. zw. rozporządze- 
nia językowego tu i tam się wydarzały ze 
strony poszczególnych  funkcyonaryuszy 
wobec publiczności, Minister prosi w końcu 
i imieniem rządu o odrzucenie wniosków 
i stojacych nod obradami Poset Zauneger 
e" wniosek ma odroczenie obrad, aż 
wniosek sprawozdawcy i wywody ministra 
kolejowego bedą wydrukowane. Poseł Ma- 
stalku stawia wniosek na otWwaTEele Gv- 
skusyi nad oświadczeniem mi- 
nistra kolei. Wnioski te przyjeto 
22 głosami przeciwko 22, poczem posiedze- 
nie zamknięto. 


ł 
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«Z OBOZU NIEMIECKIEGO. 

Wiedeń. (B. Kor. Plenarne zgroim:«ize- 
„nie niemieckiego związku narodowego o- 
Iradowało dziś nad wnioskiem posła Teu- 
fla, domagającym się, aby posłowie nale- 
żący do związku niemiecko-narodowego 
złożyli swe funkcye w k oni i- 
syach. Zwi przyjął 47 przeciw 17 
głosom wniosek odraczający, posta- 
| wiony przez posła Stoelzla. 


Parlament wobec mowy hr. Gzernina. 


Wiedeń. B. kor. Na dzisiejszem posiedze 
iniu Izby posłów pos. Piki tow. wnieśli in- 
terpelacyę w sprawie mowy ministra spraw 
zagranicznych hr. Czernina wygłoszonej w 
Budapeszcie. Interpelanci zapytują rzęd, czy 
jest gotów użyć swego wpływu, aby także 
l nasi sprzymierzeńcy zamanifestowali zgo- 
dę na wywody hr. Czernina; czy rząd gotów 
jest postarać się o to, aby treść mowy hr. 
Czernina została w odpowiedniej drodze n 0- 
tyfikowaną mocarsRtwom nie- 


przyjacielskim; czy jest gotów wpły-| 


nąć na ministra spraw zagranicznych, ahy 
w uzupełnieniu swej mowy zajął takża ofi- 
cyalnie stanowisko także eo do prawa lu- 
dów naszego państwa. postanawiania 0 $0- 
bie; w końcu czy rząd gotów jest zwrócić 
uwagę ministra spraw zagranicznych, że od- 
nowiadałoby więcej jego stanowisku i do- 
dałoby znaczenia jego oświadczeniom, gdy- 
by takich politycznych mów nie wygła- 
szał na bankietach, lecz wobec 
przedstawieiełi ludów w miarodaj- 


iw razie gdrhw talie wrnadł-i aja nowtarra- oznaczono jako język urzedowy zamądu | nych ciałach. 
R re 
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marki: „Temida“, „Wrzegudron* i „Mono- 
pol“ oraz bibułki „Czewaj“ poteca znana 


| FABRYKA TUTEK I BIBUŁEK 


(ydy 


8 m7 4 


l komisy nietykalności poselskiej. 


Wiedeń. B. kor. W komisyi nietykalności 
poselskiej p. Stransky zdał sprawę o wnio- 
sku posiów Stanieka, w sprawie dopusz- 
czenia posłów: Kramarza, Raszi- 
na, Choca, Wojny, Burzivała, Netolickyego 
na posiedzenia Izby posłów. Wniósł on. aby 
uznać mandaty tych posłów za ważne i we-' 
wać prezydenta Izby, aby zaprosił tych po- 
słów na posiedzenie Izby. P. Mithlwert i p. 
Waldner postawili wniosek, aby sprawozda- 
nie referenta wydrukowamo i by odroczono 
obrady komisyi, tak, by członkowie mieli 
czas przestudyować sprawę. Dalej wnieśli, 
aby za pośrednictwem prezydenta uzyskać 
od Tzby przedłużenie terminu do zdania spra- 
wy. Wnioski te przyjęto. é l 

Wiedeń. (Telofonemi Pos. Czaykowski i 
tow. postawili w Izbie wniosek w sprawie 
mandatów b. pos. Markowa i Kuryłowicza. | 
Wnioskodawcy. domagają się dopuszczenia 
ich do udziału w obradach Izby, gdyż ska- 
zanie ich nastąpiło przez sąd wojenny 4; 
więc trybunał niekonstytucy jny. 


Unarmowanie zwolnień od wojska. 


Wiedeń. B. kor. Ministerstwo obrony kra- 
jowej ogłasza: Wraz z przeprowadzeniem 
kontroli zwolnionych ze służby także w za- 
kresie tzw. ograniczonych (to jest tylko na 
pewien czas udzielonych zwolnień) w przy- 
szłości nastąpi nowe uregulowanie sprawy. 

tąd ograniczenia zwolnień wyrażać się bę- 
dą zawsze w dwa następujące sposoby: 
1. zwolniony tymezzsowo aż do.... albo 2, 
zwolniony z terminom osiatecznym dnła,.. 

Co do „zwolnionych tymczasowo ał 
po dzień ten a ten“ przewidzianą jest przy 
prośbach o dalsze zwolnienie możliwość roz- 
szerzenia tegoż, przyczem władze polityczne 
pow. mogą dawać pozwolenia na niezbędne 
oczekiwanie rezultatu. U osób zaś „s ter 
minem ostaąteczrym zwclnienłia 
aż do .....'* z zasady przedłużenie 
zwolnienia po upływie tego terminu jest w y- 
kluczone. Te osoby powinny po upły” 
wie terminu zgłosić się do służby bez spe- 
| cyalnego powołania ponieważ władzom po- 
jlitycznym będzie zakazane dawać zozwołe- 

nia na oczekiwania wyniku wniogionycn 
próśb. Wszystkie zwolnienia ograni- 
czone, udzielone odtąd w siąguakocyl 
kontrolnej, przy których nie zaetoso- 
wano powyższych dwóch sposobów roz- 
strzygnięcia, ma się pojmować tak, że odno- 
śny termin należy uważać za termin ostate- 
czny. s 
By jednak tym osobom umożliwić jesz- 
cze dowód, o ils i co dò nich w niektórych 
wypadkach zachodzą ozoliczności, któreby 
uzasadniały dalsze ich zwolswenie, a więc 
rozstrzygnięcie, „na razie zwolniony aż od 
dnia. ....' można wnosić prośby o dalsze 
zwolniemie tajóch osób aż do 25 październi- 
ka 1917, zaś władze pow. polityczne przy 
udowodnionej miezbędności mogą jeszcze 
udzielać zwolnień wa oczekiwanie załatwie- 
nis mo' 1. stycznia 1918. Po 25, 
paźazzernikia to uprawnienie włada po- 
Ktycenych pow. wygasa. Od tego terminu 
począwszy wszyscy terminowo zwolnieni, 
którzy mie posiadują takiego zwolnienia ną 
czekanie wymiku, ani rozstrzygnięcia wyra- 
mio brzmiącego, „na razie do tego a tego 
dnia zwolniony, mają bezwarunkowo zgło- 
sié sią do służby wojskowej w dniu naste- 
pującym po upływie przyznanego im ter- 
j minu nie czekając osobnego powołamia. O- 
bwieszczenie to nie odnosi się do tych ter- 
minowo zwolnionych, którzy w ciągu ak- 
cyi kontrolnej nie otrzymali jeszcze TOZ- 
strzygnięcia co do zgłoszenia poprzednie- 
go z kwietnia br. i którzy korzystają z po- 
stanowień generalnego zwolnienia uchwa- 
lonego aż do rozstrzygnięcia. Osobom tym 
przysługuje nadal generalne przedłużenie 
zwolnienia aż do indywidualnego rozstnzy- 
gmięcia o ich zwolnieniu. 


pn 0 0 0 EE R MÓRZ RR | 


Biuletyn austro-węgierski. 


Wiedeń, dn. 4 bm. 1917. | 
Urzędownie ogłaszają dn. 3 bm.: 
Na wschodnim 1 albańskim terenie wojny 
| nie było żadnych ważnych wydarzeń. 


Włoski teren: 

W odcinku Gabriele wczoraj waiki piecho- 
ty rozpaliły się na nowo. Znaczne nieprzy- 
jacielskie siły szturmowały nasze pozycye. 
Zysk wązkłego kawałka rowu na zachodnim 
| stoku góry stanowi dla Włochów jedyny 
wynik ich ataków obfitych w straty. 

Szef sztabu generainego, 


| Biuletyn niemiecki. 
Berlin, d. 4 bm. 1917. 
Wielka gł. kwatera ogłasza d. 3 bm.: 


Zachodni teren: 

Grupa wojsk ks. Ruprechta: Na wybrzeżu 
| między Langemarck a Zandvoorde walka 
artyłeryi stała się wczoraj bardzo gwałto- 
wna- W środkowych odcinkach frontu bo- 
jowego były najsilniejsze ataki ogniowe. Ra- 
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|dniego dnia teren na północ 


no trudził się przeciwnik ponownie, lecz beze 
skutecznie, by odzyskać zdobyty poprze: 
od gościńcą| 
Menin—Ypres. Wszystkie jego ataki odpary| 
to krwawo. i 8 
Grupa następcy ironu: Po obu stronach 
„drogi Laon—Soisscas rozwiaęty artylerya 
znowu żywa działalność bojową. Wzdłudj | 
Aisny pod Reims w Szampanii wypady wye 
wiadowcze przyniosły nam zysk w jeńcach 
i łupy. Na wsztednisi brzegu Mozy udało się 
wczoraj rano wajskomi wiriemberskim zdo- 
być szturmem francuskie rowy w szeroko- | 
ści 1200 m. na północnym zboczu wzgórzą 
304 na wschód od Samogneux. Przez dziefj 
wykona!ł Francuzi osiem kontrataków, a 
nas wyprzeć ze zdobytego terenu. Także 
noey wytrwały nieprzyjaciel ponawiał swoją 


| zapędy. W zaciętych walkach zawsze odpie4 


rano Francuzów. Przeszło 150 jeńców s 
dwóch francuskich dywizył zostało w nas 
szym ręku. Krwawe straty nieprzyjaciela 
pomnażały slę z każdym daremay:n atakiemy 
Walka ogniowa przeniesła się z pola bitwy 
także na sąsiednie części froatu ł pozos 
silną przez cały dzień i noc. 

Ataki bombami naszych iotników w nocyj 
z 1 na 2 bm, na Londyn, Margate, Sherneesg 
Dover, miały jak zaobserwowano dobry skiss 
tek. Takts na angielskie porty i główną 
pumkty komunikacyjne we Francył wykondą 
no więla skutecznych ataków bombami. Po 
rucznie Gonterman ustrzelił 39-go, nadpoe 
rucznik Berthold 28 przeciwnika w waleg 
powietrznej, ń 

Na wschodnim ? macsdońszkn froncia nig 
była większych działań bojowych. 

Pierwszy gen. kwatermistra Ludenderit/ 


Wieczorny biułetyn niemiecki, 


Berlin B. kor. Biuro Wolfa wioczoremę 
Na zachodzie 86 ogniowa była zwyą 
czajna, — bojowej nie było Na wschodzig 
nie nowego, 


Przesilenie gabinetowe w Szwecji. 


Sztokholm. B. Kor, Król przyjął przyń 
wódców. trzech wielkich stronnictw parle 
mentu, mianowicie socyalnych de 
mokratów, liberałów i prawicy 
i wystosował do nich apel o uw. ią; 
ministeratwa a zastępców wazy 


cznyeh, aby przez taki skład można b, 
ło silnie zaznaczyć jednolitość, przez 
naród anwedaki dałej ma y 
czasową polityką neutralności i i 
te spi w, obecnym zade pokoj 


Nadesłane. 
WACŁAWA GRABIANSKIEGO ~ 


PIEKŁO 


(SZKICE Z WOJNY). 
Przed moslem. — Piekło, — Jedna noc. 
awięty Boże, Swiety mocny. — Pan i pies. 
Przestępca. — Siajenka Betlejemska. — Matka. 
dmierć. — Szpieg. 
Cena koron 3-50. 
Do nabycia we wszystkich księgarniach, 


Z 


Administracya „Głosu Narodu* sprzedaję 
książkę na miejscu, orax 


wysyła za zaliczką iub po nadesłanią 
nałeżytości. 


s Tr. 


Ks. ANTONI KUDASIK 


emerytowany proboszcz, 


zmarł w Kętach dnia 28. września 
1917 roku, po ciężkich cierpieniach. 


Pogrzeb odbył się dnia 1. pażdzier- 
nika b. r. w Kętach, o czem za- 
wiadamia 

Rodzina. 


ya 
Stanisław Bursa 


właściciel nsteki, henorowy əbywąisi młasta Ke- 
sowa, zastepca marszałka powiatu, posiadacz 
złotego krzyża zasługi, długołatni przewodniczący 


Rady szkcinej m. uczestnik powstania z r. 1863. 
i w. h, 
przeżywszy lat 80, po krótkiej słabości za- 
Snął w Panu dnia 28 wrześnie 1917. 


Obrzęd pogrzebowy odbył się w poałedzinłek 
1 października 1917 godzinie Się rano, 
o czem zawiadamia rodzina Krewnych, a 


jaciół i Znajomych. 


o 
o 


RUDOLFA NERLICZKI W KRAKOWIE 


A E dA 


WWR o FWCRCE 
> 


We czwariekś 


KOREDYA SŁÓW 


T 
Artura Sobniłaierz. 


poździernika b. r. 


I Godzina poznania. 
„sta Nenstanepa, Kosi ńeki Wiodzim., 
4elm crowicz "Aleksander. 
u. Święto Bachusa. 

powa Irena, Węsierzo Aleksander 
ŚZelwerowiez / Aicksznder. 


Mt. Wielka Scena, 


Jarniński Stanisław, Zahor 
Żytecki Paw. 


4.. 
Bolsxa-G-u 


Ba AA Zew: rowicz Aleks, 
Reżusci: Aleksander Zeliworadwiez. 
Duszaątek o godzinie T 

Ee AD TINEA TED 


ENN WATY MAYA WANA GATT ODA AYO S DINEE 


TEATR LU DOWY 


ULICA RAJSKA 


MHN ENTALISOMBAAARTAN S EMAAHIIN DANNATI A LANTAN AAA CANIAAIE NATAR AADU 2, 


We czwartek 4 października b. r. 


PAWiE PIÓRKA 


lekka koredya w 3 aktach A. Bissora. 


W słównych rolach Panie: Biliń- 
ska, Czajkowska, Urbanowicz. 
PP.: Czarnowski. Kio yski, Ko- 
złowski, Kucharski, E. Topolski, 
Szmid. 


Początek o godzinie 7!/ą wieczorem. 


6600310111 7179861640 APEE P PETA FUO AM 
UK 2" n AATE NE 7 a F 


cproorna 


Pa TEATR ŚWIETNY 


„UCIECHA“ 


UL. 6. LISTOPADA 16. 


dd piątku 28 wrrsśnia do czwartku 4 paf *ziernika 
Wielka serya „Nordisk“ 


CZERWONA NOC 


dramat senzacyjny w4 częściach. 

W głównych rolach K. Sandberg, 
Fr. Jacobsen, A. Blutecher. 

Ponadto komedyjka, aktualności, natura“ 


Codziennie koncertuje najwybitniejszy ze- 
spół orkiestralny Krakowa, złożony z 12 osób. 


Początek przedstawień o g. 4'15 pop. 


PK eZ E = 


bi palin 28 caii do amr 4 października 
Detektyw FANTOMAS 


w dramacie kryminalnym 


POKOJ Nr. 


Ponadto inne obrazy. 
Poczatek ri e q. 415 pop. 


Od pilka 20 wrześnin do Środy 3 października 
WALDEMAR PSYLANDER 


ŁOCZĄCY BŁAZEN 
Historva pierrota w 4 częściach. 
Ponadto komedyjxa i Inne obrazy. 
Początek rrzedstawień a g. 415 pop. 


Peat i TTT T T goecczoz 


|KINO-WANDAJ 


UL. ŚW, GERTRUDY NR. 5.; 
: Od 1 do 4 października b. r. Š 
$ NASZ CESARZ. | 
: CIEMNA ; 
: dramat w 4 aktach i 
:Meżowie w opałach: 

00 WWE, Ceat tka 


KINO LUBICZ 


UL LUBICZ L. 15, obok dworca kolejow. 
Od 2 do 4 października b. r. 


Dom o 1.000 świecach 


amerykański krymiuny dramat w 5 caęściach. 
Małżeństwo z miłości 


komedya. 
Początek przedstawień e godz. 5. popał. 


©©3BCDOCOODDO :© 


KINO OPIEKA 


RICA ZIELONA NUMER 'R_17, 
Od 2 do 4 października b. r. 


Pałac obówia firmy Pinkus 


komedya w 3 aktach. 


dramat w 8 aktach. 


C00000000000 
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K ASENET T Si: Miyadan? 53 


4 Sm iż A| 
- HOTEL SASKI, SASKI, S7 I T KA | 
ul. św. Jana L. 6. | grodzeniem. — Zgł 


Se r z R 
Od wtorku 2 do czwartku 4 października  J|S'ę należy do kancelaryi 
TYLKO 23 DNI f | adwokata Dra Zygmunta 
Wspaniały film amerrvsański Seliga: Lachsa_w oe. ul. 


ŻONY BOGACZY roaa 


] 2034 
j zwierciadło zbytkownego życia mi!iarderek E 
p amerykańskich w 3 aktach | 


Loterya Legionów polskich | 


Warszawa, ul. Marszałkowska 87. 


Kupujce losy -klasowej Loteryi Legionów 
Polskich! 

Spieszcie z pomocą inwalidom, wdowora 
i sierotom ległonowym! 


KINOTEATR ZE cegielni 


za odpowiedniem kak jc 


(zianie daówczanią 


do sprzedania. 
Wiadomość u Dra Ży- 
unta Lachsa, adwo- 
ata w Krakowie, ulica 
Grodzka 60. 
2035 


Jakobinę B. 
bardzo proszę, ze wzglę- 
du na nagła i ważną spra- 
wę o natychmiastowe 

odanie adresu. Że la- 
jemnicy dotrzymam, rę- 
czę słowem honoru. 


: Ponadto Komedya I Zdjącis z natury. 
d Początek o godz. 4!/,, (Niedziela o 2 


Żądajcie losów loteryi Legionów u każdego 2039 Budzłanowski. 
ko!ekteral 

Bank Ztemiański w Warszawie gwaran- i sęzyki: 1714 
tuje całkowicie kaucye kolektorow i wy- P Nomocjzlelsi 
arane grających! Bnelejski 

Ostateczny termin składania kaucyj kole- Frencuski 


ktorskich 30 sierpnia! 
Głągnienie I. klasy 21 i 22 września! 
Wielkie wygrane! Cel humanitarny! 


675 a = 
Niemiecki | l l. 
Poozątki,Kouwersacya, Gra- 
matyka, Korespondencya, 
Literatura. Lekcye osobna 
i zbiorowa od pięciu koron 
ra:esięcznie. 


Instytut Ansona 


uh Szewska 17, 


ua mW NOA" 0" A T Lat a R | 


Obrazy oryginalne wybitnych artystów 


Reprodukcye z polskiej i obcej sztuki, 

treści religijnej, patryotycznej i rodzajowej. 

Druki gospodarcze, druki parafialne. Ta- RNTE 
pety — w dużym wyborze. e Tab 


ALACH KRAKOWA wedug akwarel St. Tendosa I I. Koscaka, | fortepian. — Załoszenia 


Zi KUTRZEŻBĄ yimie z grzeczności 


Bd Piwarski I Ska, 


ul. św. Jana |. 8. 1990 
Kraków, ulica Wiślna l. 11.| Fortepiany, 
Konces. Dom hand owy | bluro pośrednictwa Pianina, 
Adama Bilińskiego Tisharmonie 


w Krakowio, ul. Krupnicza 28, Talofon 1004, Sorzedaż, zamiana, wyna- 


jem. Kupuje także instru- 
pośredniczy w kupnie i sprzedaży kamienic, parcel, 


menty używane. — Skład 
dóbr tabularnych i t. p. — Posiada obecnie kilka fortepianów Heleny Smo- 


Pigia okazyjnie do sprzedania. 1783 | larskiejj Wolska 7. 1646 


DR) SZTGEDoTGETTE g 


Look pack dzem G 
AT" 


1e (0 MUrAKÓW 


poleca do natychmiastowej dostawy b. 


Sa SYNDYKAT ROLNICZY W KRAKOWIE gą 


(FILIA WE LWOWIE)  ** 


SZEBRE uorusucUzznUDUNEAE POWKCERASEKCEZ DOBE BE OSTZZE 


Samodzielnego buchaltera-bilansistę 


peszukzuje 
Spółka Handlowa Komitetu Gospodarczo-Zapomogowogo w Pińczowie, 
Królestwo poizkie. 
Posada do objęcia zaraz; pensya miesięczna 450 koron. 


Oferty wraz z curicułum vitae i odpisami świadectw 
nadsyłać do 10 Pażdziernika do 


- Spółki Handlowej w Pińczowie, ulica Kielecka 7. 


Nieuwzgłędnione pozostaną bez odpowiedzi. 2006 
acazasanatocanuanazGUonWUSODONĘUDYZCGNOREGZAW YU 


"BEBGGETUBEJ 2... 4 
£BANGYAG Z 97 MWU FE ZADANTORZNE R 


najlepszej konstrukcyl 


ma na składzie i dostarcza 


wiązek ekonomiczny Nółek rolniczych we Lwowie 


Stowarz. rar. z ograniczoną poręką, 1984-1 


obecnie Kraków, Rynek gł. L. 22. 


Od zleceń przekazanych Związkowi ekonomiczne- 
mu Kółek rolniczych uzyskać mogą P. T. Rolnicy 


ZE 25%/ subwencyi rządowej. 
f] ES EZR 


zt m" Mieli realności 
w Krakowie, Lelewela I. 14 
Udziela pożyczek wekslowych, hipotecznych, na kre- 
dyt budowlany pod warunkami przystępnemi, oraz 
konwertuje długi i nabywa pretensye hipoteczne, 
przyjmuje wkładki na oszczędność, począwszy od 
jednej korony i oprocentowuje je od dnia nastę 
pnego aż do dnia wypłaty po 43/2%/,, przy dłużej 
trwałych większych lokacyach po 5°% i opłaca nor- 

malny podatek rentowy z własnych funduszów. 

Przewodmią ideą kasy jest zwalczanie lichwy kredy- 
towej spieszehle z pomocą katolickim właścicielom 
realności w potrzebach finansowych i ratowanie ich 
przed "utratą swych realności w krytycznych chwi- 
lach i w tym kierunku w czasie swej sześcioletniej 

pracy wiele już zdziałnła. 869 
Dyrekcya Kasy udziela wszelkich informacyj w spra- 
wach z zakresu właścicieli realności i finansowych 

w godzinach od 10 do 1 w południe 


ZWAWOANAJA GU ATE AAA MTA! HAOMAWANATOOAYWWOTEOAANAAANII 


1633 


STARE 
DYWANY PERSKIE 


z cennego zbioru 
čo sprzedania 


w Bazarze Krajowym 
Kraków, Rynek L. 33. 


MN OT LILLA 


POEMA WYAYOAWAYCYA WACH LAYLA POTOP ng 


CICR KBET555 4101) vaninn 


Tad lasów Girata koło Ust 


stacya kolei, poczta w relejscu, 


ma do zbycia 5.009 sągów na pniu | 


drzewa mieszanego 


„przeważnie grab, buk. 2036 


Z RESURSY URZĘDNICZEJ. 


..«os800065050€005590000000500000095000006 500055500 


Lekcye tańców 


pod kierunklem p. Sachsa 


rozpoczną się dnia 10. października 
w salach Resursy Urzędniczej Rynek 
L. 13. I. p. 


4 Urzędnik 


Polak, samodzielny korespondent han- 
dlowy, władający biegle językiem nie- 
mieckim, dzielny kupiac, znający bu- 
chalteryę i wszelkie prace kanto- 
rowe, znajdzie zaraz stałą posadę. 
Zgłoszenia z odpisami świadectw 
i podaniem warunków pod „Berel" 

do Administracyi. 2089 


Dnia 8 października h. r., o 
daną zostanie w c. ik. wojskowym szpitalu koni 
w Kohiarzynie k. Krakowo Zick sza ilość dobrych dużych 

U 


o godz. 8 rano, sprze- 


koni, w drodze publicznej 

Do tej Hcytacyi przypuszczeai będą wyłącznie rol- 
nicy, którzy wykażą się certyfikatem c. k. Starostwa 
łab c. I k. Komendy rejonowej, stwierdzającym za- 
razem ilość zapotrzebowanych koni. 

Handlarze koni I pośrednicy od kupna bezwarun- 
kowo będą wyłączóni. 

Właścicielowi, któremuby koń w przeciągu 14 dni 
po nabycia zginął, bez jego przewinienia, zostanie w 
czasłe najbliższej licytacyi, na podstawie załączone 0 
do podania urzędowego potwierdzenia o jego uiewin- 
ności, oddany przez podpisaną Komendę zapasowy 
koń tej samej ceny wywołania, co koń utracony. 


2039 C. | k. Komenda szpitala koni 
w Kobiorzynie k. Krakowa. 
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icytacył. 


WYSZŁA Z DRUK 
najnowsza powieść Wactawa AJ 


„O CEA 


część druga „Beniow 
DO NABYCIA 


w Księgarni 8, A. Krzyżanowskie 
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Praa G0O000 DOD, onina ssać 
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A i 
WOLOS NARODU“ z dnia 4 Października 1917 roku. Nr. 233 
ENZKEYZZECE „amONZTKÓŚ M ID ZPEZCANATCS PSZ = 
RON ZA | lalala rosia 
Fai] Pant HTE by 
a ki of - 3 g 5 | MAARRE Wiin 
Te, wna CAA EO KAEARSENN=CAT yk s A 
ERGA RNA GG Ę AF 0: ck) G RNE M w niaglunim ; oe padki sukta, zeta. 
ŁYB BER ŚróJ UE nS GEUS 44. W Riaugiai HERRA f: najmaiejsze Ślnedii fuia 
ak dl pap: ier gazetowy i odad 
*7 okaż —- ai semi znsnwnióć ARY OZ WRZE zd st SĘ "YO ESC T REE -K papierowe ki UDŁ: ję po KEG 
pz ——— | wyższych cesach 1, Setter, 
; Kraków, m. Krzkbwsya di, 
Bóle 2022 Tel. 1449. i 


po ranach postrzałowych, reumatyczne itd, 


usuwa zadziwiająco szybko 
Jodorad, naturalny środek do kapieli. 


Żądać proszę ofert. — Handlom 
znaczny opust. — Korespondencye 


wszelkie Inż. St. Majewski, Dolina. e c£ 
„Krynica 


EKONOM Pensvonat 


mogący się wykazać dobremi świa- „WI ŁA“ 
dectwami, znajdzie umieszczenie| otwarty cały rok. 
zaraz w Zarządzie dóbr Kryspinów, 2003 

poczta Liszki. 1982 | 


BRAK OPAŁU 


$ uchyla użycie w kuchni 
patent. szybkowaru Simplex’ 


w którym gotuje się baz nafty i spirytusu węglem | 
drzewnym, kamiennym lub brykietami z zadzi- § 

włałącą eszcządnością opału | kosztu. 1816 | 
mo WYROB KRAJOWY. 
Cena oryginalnego „Simple- 


xi” z trwałej prasowanej bla. 
chy żelaznej 5 K. 50 h. 


„| Do nabycia w sklepach lub 
il w Głównym składzie : 


Rraów, Roziwiltowska 1 23,8 


Wysyłka pocztowa za zali- 

czką — od trzech sztuk opła- 

taie. Przy większych zainó- 
wieniach stosowny rabat. 


Przestrzegamy przed naśladowaictwami, 


kosiyuny danses 


wykonuje według ostatnich 
żurnaji 19 0 


Jan Kałafarski 


krawies damski, 
Kraków, Szewska 12. 


Najlepsze i najpraktycz- 

niejsze do przedstawień 

tak na wstjak i w mieście 
LH 


JBSEŁRA 
X. SGLECKIEGE, 


$ | Całkowity tekst z nutami 
j bez oprawy Roron n, 
j|w ozdobnej oprawie K, 
760 porto 16. da tegu 
nuty na ma.ą orziestrą K. 3- 
Nakiad księgarni kata- 
lickiej Dra Miikowskieg Gu 
w Krakowie, „lica Flo- 

TVANSKa, 2005 


Kupię dem 
bez komfortu w le- 
pezei dzielaicy Kra- 
kowa. Zgłoszenia pod 
„Rod“ do Adminisir 


»Głosu Narodu“ 
za aaa | 
A 
Kto pomoże 
| większą 


pożyczką hipoteczią 

|do uratowania szma- 

tu ziemi od obcych 
rąk. 

Grabowska, Biała Lipnik 10. 
2911 


h 


Przyjmujemy do naprawy I kupujemy 
wszelkie zepsute 


Maszyny i narzędzia rolnicze.) 


Na wszelkie zapytania służymy odwrotnie szcze- 
gółowemi KE i uajdogodlntejzza ca 
ertam 82 | jący zbęiną kasę kontrolna 


Warsztaty dia naprawy mary narzędz! nialych | „National“ 


„NAPROÓL' Kraków, św. Wawrzyńca k. 26 | może ją natychmiast do- 
| brze sprzedać: 1882 


Objaśnienie ! 
Każdy kupiec, posiada- 


Regiestrier - Kasser 


Pułapka na szczury G. m. b. 1i 


Wien VII, Siebensterngas. 3L 
L. 580, na myszy K. 4*—. Chwyta bez nastawiąnia | 
do 40 sztuk przez jedną noc — ne pozostawia v- Wielki wybór 


doru i nastawia się AK" Wszędzie najlepszy s ee 
yiczne podziękowania. Wysyłka za zaliczką. Porto 70 R 
80 kal. Dom eksportowy Tintner, Wiedeń Ml/63 Najnowszych medeli 
105 (przyjmuje wszelkie w za- 
|kres modniarstws wcho- 


Nenlinggasse Nr. 26. 
dzące roboiy. 


Jadwiga Polierowa 
Rynek Linia A --B 43 | p 


Profesor Dr. Nowotny 


powrócił. nad sklepom ZJ Wiskidy. 
OGrdynuje od 3-5 póopeł. ———— 
ul. Wielepole 4, | Staruszka 


córka oficera wojsk pol- 
skich z roku 1331, nie- 


do powodu 
zda włztamant» ręki, 


raza o łaskawe wspar- 
cie. Datki przyjmuj: Admi- 
| nistrącya „Głosu Narod::* 


Telefon Ńr. 1299. 


LOKAL 


2012 


nadający się na biura, sklep it. p. 
przy ul. Sławkowskiej L. 6 I. piętro, | Starsza 
vis á vis hotelu Saskiego, aaa „chora kobieta 


się z dwóch sal frontowych zo ozbawio OWNIESZEIkich 


mi wysfawowemi i dwóch a środków do życia, uprasza 
tylnych 2020 o łaskawe wsparcie. Datki 


przyjmuję Administracya 
d P 
zaraz do wynajecia. 


„Głosu Narodu“ dia Julii 
Heidrich. 

RRR RRRRE 

OBIADY 


domowe z 8 dań 260, 
w abonam. opust znaczny. 


Gołębia 16, I. piętro. 
1975 


Z m NL P a 
Kołdry, materace, meble tanicerowano 
f wyrabiają I przerabłają najtanitj 
katolickie warsztaty tapicersko-nościelowe 


JERZEGO REFSINGERA 
Kraków, Sławkowska 8, Filia: Karmelicka 17. 


Wykonuje się malowanie ścian i artyst. malowanie 
kościołów. 1794 


CIENS 


Brzy kościele parafialnym w Zakonejgn 


jest do objęcia 


posada organisty 


od 1. listopada 1817 r. 
Pierwszeństwo ma kandydat z ukończo- 
nem konserwatoryum. Zgłoszenia: U rząd 

parafialny Zakopane. 2021 
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0000 
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000 


U 
jeroszewskiego 


skiego* 
1988 


go w Krakowie. 
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„Głosu Narodu“ w "w Krakowie pod zarządem Romana Ferka. 


